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akoji Dziennika Polskiego, aliaa Jagiellońska 
liozba 14.

piata wynosi we Lwowie roocnie 16 z Ir. — półrocznie 
q złr. — kwartalnie 4 złr. BO ot. — miesięcznie

"Ir. ■SO ot.
"'oeztową w państwie Austrj-okiem, rooznii 

n r  loznie 12 złr. — k artaln: 6 złr. —
-o ii i.mjr 2 złr.

pocztową zi granica, do oałyoh Niemiec 
rocz e 60 marek -  kwartalnie 12 marek 6 erg., 
do Francji i Anglji, Włoch i Szwajoarji rooznie 
80 franków — kwartalnie 20 franków.

Numer kosztuje 10 centów.
Rękopisów Redakcja nie zwraca.

We Lwowie, Piątek dok 27. Lutego 1885. Kok xvm
Przedpłatę i ogłoszenia przyjmuję we Lwowie:
Tinn Administracji Dtiamika Polskiego. plac Marjaoki 

liczba 6. i 7. v  domu pana Kiselki; we Wiednia, 
Hamburga, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, 
Bazylei, Szwajcarii i Wrocławia pp. Haasenstein 
A Vogler, we Wiednia A. Oppelik, B. Moose, iotti i 
i Spł, w Warszawie Biohman & Frendler, Bioro 
anonsów w Paryłn pułkownik Raczkowski Faubourg 
Poissonier 32. Ogłoszenia przyjmuje Ajencja p. i<L 
Ciborowskiego Rae Clement 4 Paris.

Ogłoszenia przjjjmnje się za opłaty <3 o t d mijjsca 
objętości jednego wiersza drobnym drukiem (petit).

Listy z pieniędzmi majy byó przesył'/-., frauko do Admi
nistracji Dziennika Polskiego. Listy reklamacyjr i 
nieopieozętowane nie podlegają opłacie.

Reklamy w rubryce .Nadesłane* 20 o t  od wierszu.

Od wydawnictwa.
Przedpłata ra Jiimil PalsH*

6 „  —  ,,
miesięcznie................................. 2 ,, ”■ «•

Ukońcaywsay w naszym dodatku powieściowym 
dtnk .N urka", aawiadamiamy Saanownych Oayteluików 
nagaych, Se mamy w zapasie pewną ilość zbrosanrowa- 
nych egaemplaray tej powieści, które nabywać można 
w Administracji Dziennika Polskiego po cenie: dla 
p r e n n m e r a t o r ó  w 50 ct.; dla nieprennmerato- 
rów 80 ct. Reklamacyj o pojedyńcae arknsse tej po
wieści, obecaie już nwaględniać nie możemy.

Po nkończenin drukującej się obecnie w feljeto 
nie nasaym powieści J .  Rogosza p. t . : Dla Idei, 
rospocsniemy drak nowe Hi antora .Kłopotów starego 
komendanta*, p. t. : Pan Jan  — poczem nieswło- 
canie rospocsniemy drukować obszerną i niesmiernie 
■ajmnjącą powieść społeczną S e w e r a ,  p. t . : Zyzm  
1 Obecnie mieści nass dodatek powieściowy dosko
nalą powieść, tłumaczoną t  francuskiego p. t . : Ska
zaniec. Po niej pójdzie praca oryginalna mianowicie 
„Wspomnienia n podróży po Skandynawji* P- t . : 
Z  okien wagonu, prze* Kasimierna O s t a s z e w s k i  e- 
g | o - B a r a ń s k i e g o .

-----------------------------------------------------------

L w ó w  26. lutego.
Z doniesień naszych korespondentów 

wiedeńskich, T tóreśmy otrzymali w ciągu 
dni ostatnich-,, o stanie, w jakim znajduje 
się obecńie skrawa ugody z koleją Półno
cną, prawie pewnością zdaje się wynikać, 
że rządowy projekt ugody znajda : e dosta
teczną większość w Izbie poselskiej. Komi
sja kolejowa przyjmie zapewne zmiany po
czynione w projekcie przez jej podkomitet, 
a może nawet utrzymają się niektóre dalej 
idące poprawki podniesione w Kole pol
akiem i innych klubach prawicy. Nic to 
jednakże rzeczy nie zmieni: w zasadzie 
przyjętą zostanie ugoda z koleją, przedłu
żająca koncesję Towarzystwa na lat 55 
a więc dłużej, jak trwa przeciętny wiek 
ludzki, a myśl upaństwowienia pójdzie 
tymczasem ad acta.

Nie czas już dzisiaj powtarzać raz 
jeszcze argumenta, przytaczone przez nas 
tylokrotnie bądź to ze stanowiska czysto 
fachowego, bądź też politycznego; nie czas 
przypominać po raz nie wiemy który, że 
głosując za ugodą, a tern samem sprzeci
wiając się upaństwowieniu kolei Północnej, 
jednej z najpopularniejszych idei polityki 
chwilowej, prawica spełnia czyn, którego 
następstwa muszą się smntnem echem ode
zwać w dalszym rozwoju jej dążeń. W  tej 
chwili chodzi nam o co innego, a miano
wicie o zaznaczenie faktu, że z przyjęciem 
ugody z koleją Północną Kząd osiągnie

najważnieiszit zadanie sesji biużącej. Rzą
dów jako takiemu o nic innego już dzisiaj 
nie chodtzi, jak tylko o uchwalenie budżetu 

gody z koleją Północną. Że budżet 
,ie uchwalony, to nie podpada najmniej- 
wątpliwości; że przyjęcie ugody pra- 
ie ulega kweśtji, to wynika z tego, 

powyżej powiedzieli, 
lóż więc naturalniejszego nad to, że 

laaffe mając w ręku dwie naj ważniej- 
irawy, spełni wolę przewódców pra

wicy, objawioną przy sposobności ostatniej 
konferencji pomi łdzy Rządem a przewodni
czącymi klubów i zamknie sesję parlamentu 
jak najprędzej, nawet może przed 24. marca. 
Jeżeli bowiem rzeczywiście taką jest wola 
przewódców prawicy, to dlaczegożby jej 
hr. Taaffe nie imał spełnić, jeżeli mu na 
przedłużeniu sesji nic a mc zależeć nie 
będzie.

Ale co się stanie w takim razie z pro
jektem regulacji rzek naszego kraju? — 
Niech członkowie Delegacji odpowiedzą nam 
na następujące pytania: „Czy jest rzeczą 
polityczną domagać się koniecznie jak naj
rychlejszego zamknięcia sesji? Czy było 
rzeczą polityczną domagać się przy spo
sobności ostatniej konferencji od hr. Taaf- 
fego, ażeby sesja k o n i e c z n i e  przed 
św.ętami była zakończoną?"

Rząd może już teraz spełnić waszą 
wolę, panowie, boście go prawie zapewnili, 
że przyjmiecie ugodę z koleją Północną. 
Ale czy wynika ztąd już zapewnienie, że i 
ta spraw a, która was najbardziej obcho
dzić powinna, sprawa reguła yj rzek wa
szego kraju, również po myśli kraju zo
stanie załatwioną? Jeżeli tej pewności nu 
macie, jeżeli przeciwnie macie powody doj 
przypuszczania, że Rząd czeka tylko nti 
przyjęcie ugody z koleją Północną, ażebj 
was odesłać do domów z próżnemi rękam i, 
to żkąd bi< rze się u was tyle krwi zimnej, 
żeście gotowi głosować za ugodą, ani my
śląc o losie, jaki czeka potem projekt re
gulacji rzjk  galicyjskich?

Jakżeż pokażą się potem członkowie 
Delegacji w kraju? Co powiedzą wybor
com, jeżeli w ostatniej sesji oprócz zniena-l 
widzonej ugody nic nie przywiozą do do-' 
mu ? Zapewne wyższe polityczne względy, ■ 
obawa o losy gabinetu itd. itd. Wszystko 
to bardzo piękne. Ale z tego nie wyniki 
jeszcze bynajmniej, ażeby'w op aji kraju 
stanowiącego czwartą część państwa, mała 
Rządowi zaszkodzić udzielona temu kra
jowi pomoc państwowa. Nie ma lepszego 
środka na ugruntowanie podstaw gaoinetu 
lir. Taaffego w łonie naszego społeczeń
stwa, jak właśnie przeprowadzenie projektu 
regulacji.

Zdaje się, iż nie potrzeba być wcale 
politykiem, ażeby osądzić, że przyjęcie 
ugody z koleją Północną nie powinno po
przedzić przyjęcia projektu regulacji rzek

galicyjskich, chocL^zDy się przez to sesja 
nie tylko do samej Wielkanocy, ale nawet 
do Zielonych świąt przedłużyć miała. Je
żeli już Delegacja nasza* głosując za ugodą, 
ma w ten sposób poświęcić niejedną isto
tną potrzebę kraju, to aiechże kraj przy
najmniej wie za co!

Ale nie koniec jeszcze na regulacji 
rzek galicyjskich. Cóź się stanie z całym 
szeregiem innych przedłóżeń jeżeli ugoda 
z koleją najpierw zostanie uchwaloną? A ko
lej Lwów-Rawa, a podatek giełdowy, a re
forma ceł itd. itd.? C żyż  pomiędzy prze- 
wódcami nie m~ już nikogo, ktoby rozu
miał, że jeżeli w ostatniej sesji prawica 
poprzestanie na przyję;iu ugody z koleją 
Północną, to sobie sama kopie grób za 
życia ?

Komitet jubileuszowy św. Metodego powziął 
na posiedzeniu, odbytem dnia 25. lutego b. r. pod 
przewodnictwem ks. biskupi. M o r a w s k i e g o ,  
następujące uchwały: Zapro 6 do grona swojego 
z pośród obywateli lwowskich pp. C z a j  ko  w 
s k i e g o  Damiana, G e t r i t ł a  i M i c h a l s k i e g o  
Michała; Wydać odezwę a uwiadomieniem, te  
pielgrzymka lida się do 'Welehradu w dzień 5. 
lipca b. r . ; W dnia później oznaczyć się mają
cym, w porozumienia z ks. biskupami innych dy- 
ecezyj urządzić w caiym kroju obchód uroczysty; 
Złożyć w Welehradzie stostwne votum i w tej 
sprawie porozumieć się z komitetem krakowskim; 
Wreszcie wejść w bezpośrednie rokowania z za
rządami kolei K a r o l a  L u d w i k a ,  C z e r n i o -  
w i e c k i e  , P ó ł n o c n e j  i P a ń  s t w o w e j ,  w cełu 
nsyskania możliwych uly w cenach jazdy.

Wczoraj, jnż ! po wyjściu z draka Dziennika, 
otrzymaliśmy następujący telegram z Zaleszczyk: 
Przy dzisiejszycł wyborach zosts ‘ Adam hr. Go- 
łuchowski wybruiy posłem do R_Iy państwa 
w miejsce śp. Tomasza Hórodys ciego. Wybór 
swój zawdzięcza on przedewszystkiem obywatelom 
wyznania mojżeszowego, którzy w poczuciu ważno
ści wyboru zgromadzili się bardzo licznie i gło
sowali jak jeden mąż. Ko~t kandydat p. Kornel 
Horodyski ipadf; miał i rt a Wdzie ńa 23 głosu
jących 8 głosów, ale głosy otrzymane dała mu 
szlachta, uwzględniająca potrzeby kraju naszego, 
na którą żadna presja z góry wpływu mieć nie 
mogła. (Hr. A. Gołuchowski otrzymał 31 głosów 
na 54 głosujących. Wniesiono protest co do 30 
lat wybranego )

Korespondencje.
Wiedeń 23. lutego.

(O beny stan sprawy kolei Północnej.)
(R.) Po wyczerpujących obradach, które miały 

wczoraj miejsce nad ugodą z koleją Północną tak 
w Kole poUkiem jako też w innych klubach pra
wicy, można sobie mniej więcej jasną zdać spra 
wę z tego, jak sprawa ta  stoi obecnie w łonie 
większości parlamentarnej.

Koło polskie po dwnkrotnem kilkugodzinnem 
posiedzenia powzięło uchwałę odraczającą, jednak - 
że w taki sposób, że gdyby się okazała tego po
trzeba, Delegacja polska mogłaby głosować nawet 
za upaństwowieniem kolei Północnej. Przyjęty bo
wiem wczoraj wniosek p. Chrzanowskiego nie 
przesądza sprawy w żadnym kierunku Nie wyni 
ka z tego jednakże bynajmniej, aby uchwała ta 
powziętą została w tym cela jedynie, ażeby pozo

stawić po za sobą most, po którym zamierza Koło 
powrócić do zeszłorocznej uchwały za upaństwo
wieniem. Tego się już dziś niestety trudno spo
dziewać. Przeciwnie należy się przygotować na to, 
że Koło polskie głosować będzie za ugodą, jeżeli 
tylko ugoda ta  zmienioną zostanie w niektórych 
szczegółach. Jeszcze pod tym względem zdania 
są podzielone, jeszcze ścierają się przeciwne o- 
pinje, że jednak zwolennicy ugody utrzymają się 
ostatecznie w większości, wynika już ztąd aż nad
to jasno, że najzapaleńsi niegdyś rzecsnicy upań
stwowienia potracili dziś zaufanie do tego sposo
bu załatwienia sprawy i nie1 wierzą, ażeby upań
stwowienie mogło rzeczywiście przynieść takie ko
rzyści, jakioh się po niem spodziewają.

Klub czeski nie powziął również jeszcze osta
tecznej uchwały, leci stanowisko jego jest bardzo 
podobne do tegó, jakie Koło poi ńe zajmuje. 
I Czesi nie związali sobif d '*0401 » rąk niczem, 
lecz i u nich zdania są podzielone. Jak zaś wy
padnie ostateczna d&cyzja wówczas, kiedy w ko
misji kolejowej przyjęte zostaną niektóre poprawki 
do projektu rządowego, również przewidzieć ła
two: wypadnie ona po myśli Raądn.

Co do innych klubów prawicy, to klub Ho- 
henwartha miał się w zasadzie zgodzić na elabo
ra t podkomitetu. Czy hohenwartowcy żądać będą 
poprawek i jakich, tego dokładnie nie wiemy. 
Klub ks. Liechtensteina w zasadzie nie ma również 
nic przeciw elaboratowi podkomitetu, żądać jednak
że będzie niektórych zmian, a przedewszystkiem 
zniżenia dywidendy gwarantowanej, którą projekt 
rządowy proponuje na 112 złr., podkomitet zaś 
na 105 złr., do okrągłej kwoty 100 złr. od akcji.

Dodajmy do tego jeszcze i tę okoliczność, że 
klnb Coroniniego głosować będzie za ugodą, i że 
zjednoczona lewica n.e zrobiła i nie zrobi z gło
sowania w tej sprawie kwestji klubowej, t. j. te 
jej członkowie będą mogli wstrzymywać się od gło
sowania — a nie trudno będzie przyjść do przeko
nania, że ugoda z koleją Północną jest jakby 
Przyjętą.

Pozostaje jeszcze tylko wspomnieć o zmia
nach w elaboracie podkomitetu, które jako pożą
dane wskazywali mówcy Koła polskiego w ciągu 
obrad nad tą  sprawą, na wypadek, gdyby elabo
rat komisji miał byó rzeczy wiście przyjęty. A prze
dewszystkiem pożądanem byłoby skrócenie szasu, 
na jaki ma być wydana nowa koncesja. Ogólnie 
bowiem wskazują na to, że proponowany projek- 
tt b rządowym przeciąg lat 55 jest za długi Dalej 
chodziłoby o to, ażeby na wypadek wykupna kolei 
przez państwo za podstawę obliczenia wziąć przecię
tny dochód siedmio lat ostatnich, b e z  wyłączenia 
dwóch lat najgorszych, albo a *yłączeniem dwóch 
lat najgorszych i dwóch najlepszych. WreBzcie 
jako rzecz niemniej ważną wskazywano potrzebę 

cielenia do ugody, jako postanowienia definity
wnego, co elaborat podkomitetu zawiera w rezo
lucji o funduszu rezerwowym. Pod względem kwe
stji, czy za podstawę do ustanowienia taryf wziąć 
obecne taryfy państwowych kolei zachodnich, czy 
też każdoesesne taryfy tych kolei, zdania w Kole 
polskiem są podzielone.

Rada państwa.
W k o m i s j i  k o l e j o w e j  obradowano d. 23. 

bm ; referował p. B i l i ń s k i  imieniem podkomi
tetu o ugodzie a koleją Północną i udow adńił, 
że prawnej podstawy do upaństwowienia tej kolei 
nie ma. Mogłoby ono nastąpić tylko za zgodą 
obu stron. Tymczasem jak wiadomo, Towarzystwo 
nie chce przystać na upaństwowienie; druga zaś 
strona tj. Rząd, nie może na nie przystać z po
wodów finansowych. Sekwestracja zaś kolei po
ciągnęłaby za sobą długoletni proces, a bndowa

linji równoległej znaczyłaby zniszczenie kapitału 
miljonowego Udzielenie więc przywileju jest dli 
państwa korzystniejsze. Mówca omawia jeszcze 
niektóre postanowienia elaboratu podkomitetu i 
korzystne zmiany przezeń poczynione i wnosi 
przejście do rozprawy szczegółowej. P. R i c h t e r  
zaznacza, że Rząd dotychczas nie wyjaśnił nale
życie, dlaczego obrał ponownie drogę ugody, a 
nie upaństwowienia. Wzywa wiec Rząd, by to 
teraz uczynił i przedstawił jak wielkie są ofiary, 
któreby miało państwo wziąć na s.-bie, aby mieć 
w r. 1886 kolej Północną na własność. P. R u s s  
omawia wszystkie fazy, jakie przechodził przy
wilej kolei Północnej i sądzi, że oszacowanie ce
lem eksproprjacji nie byłoby wcale tak trndne, 
jak to sobie wyobraża podkomitet. P. H e r b s t  
oświadcza, że podkomitet usunął błędy przed
łożenia co do taryfy i amortyzacji, na które 
wskazał on w Izbie, otóż teraz powinien Rząd 
wypowiedzieć swe zapatrywania na tę sprawę. 
Obecne przedłożenie nie daje jeszcze tych ko
rzyści finansowych i ekonomicznych, jakieby można 
osiągnąć. P. H l a d i k  zbił wywody Herbsta do
tyczące taryfy. Następnie zabrał głos minister 
handlu P i u o i powiedział, że Rząd cofnął pierw
sze przedłożenie, bo chciał odpowiedzieć życze
niom Izby. Rząd przyszedł po starannych studjaćh 
do przekonania, iż upaństwowienie nie da 1 3 
przeprowadzić, albowiem cena, którąby trzeba było 
zapłacić tytułem wykupna, byłaby za wysoka. Do 
eksproprjacji tej kolei byłoby potrzeba osobnej 
ustawy. Minister oświadcza w końcu, że w razie, 
jeżeli wnioski podkomitetu uzyi kają aprobatę Izby 
posłów, postara się także o przyjęcie tej zmie
nionej ngody przez Towarzystwo kolei Północnej. 
P. S c h a u p  krytykuje przedłożenie, nie jest atoli 
zwolennikiem upaństwowienia. Reprezentant Rządu, 
radca dwom W i 11 e k oświadcza, że Rząd za
strzegł sobie prawo bliższego oznaczenia planu 
amortyzacji. Także ze względn na koleje górnicze, 
ma państwo prawo ustanawiania wysokości taryf, 
jakkolwiek nie stypnlowano tego wyraźnie w ugo
dzie. Następne posiedzenie dnia 24. bm.

W Izbie deputowanych Rząd wniósł projekt 
ustawy o udzieleniu koncesji Towarzyst u lwo
wsko czerniowieckiej kolei na budowę kolei Lwów- 
Rawa rnska, przyczem skarb państwa przyczynia 
się do kosztów budowy sumą 900.000 złr. w 
.kc, :h zakładowych, galicyjski fundusz krajowy 

ramą 100.000 złr., a miasto Lwów sumą 20.000 
złr., które to kwoty są niezwrotne. Gdyby kolej 
pomienioaa została doprowadzoaą do Tomaszów i,

| w takim razie może nastąpić podwyższenie derta 
* cji państwowej. Kolej ma być wykończoną w prze
ciąga lat dwócb

Nasi najserdeczniejsi.
Neue fr. Presse zacieka się coraz bardziej, z 

jednej strony w swej nienawiści ku nam, z dru
giej zaś w swych sympatjach dia Rosji, i co za 
tern idzie, dla moskalcfilów galicyjskich. Niedawno 
jeszcze temu, bo w r. 1877 i 1878, zapatrywał 
się austrjacki organ prusko - emieckich hegemo
nów, zupełnie innezej na sprawy csratu Dziś 
zmienił zdanie, zapewne w skutek sumiennych 
medytacyj swych wydawniczo redaktorskich repre
zentantów opinji, fabrykowanej przy „ Fichte Gas- 
se* iw  imię zasady, wyznawanej i wśród nas, że 
i l  n’y a q u e d ’ i n b e c i l e a  q u i  ne  c h a n g e n t  
ma  i s d’ o p i n i o n . *

Właściwe mi motorami tej opinji i jej kame
leonowych zmian były niegdyś funty tngielskie i 
tureckie, dziś zaś ruble rosyjskie. Otóż my nie 
mamy złotych polskich na podobne cele, a widząc 
bezskuteczność polemiki a Neue fr. Presse, pe

Bu)

DLA IDEI.
Powłeśó z niedalekiej pmeszłośol w 2 tomaoh 

Przez
•2k.-u.toza. „3^£»xsE3releU .u

Tom  d r n g i .

(Oiąg dalszy.)
Po ośmiodniowej chorobie pan Kulka wstał 

nareszcie z łóżka, a odpocząwszy jeszcze dwa dni 
W domu., poszedł „ r  bić* służbę w szwadronie. 
Lubił on egzecyrkę, a gdy rekrutów mustrował i 
batogiem po nogach ich ćwiczył, był w swoim 
żywiole. Czasem dla odmiany mniej pojętnych bił 
także po plecach grnbą laską, z którą do nreit- 
achuli• przychodził. To wszystko bardzo mu się 
podobało, lecz była rzecz, której antypatycznie 
nie lubił, a ta nazywała się szkołą, do której 
z innymi podoficerami musiał uczęszczać. Kadeci 
także do niej należeli.

Rok rocznie z nastaniem ohłodniejszej pory, 
a więc z końcem sierpnia, w każdym szwadronie 
rozpoczynały się wykłady teoretyczne dla podofi
cerów, aby ich wykształcić na prawdziwych woj 
skowych. Rotmistrz, dowodzący szwadronem, i 
podwładni mu oficerowie, byli ich nauczycielami. 
Wykłady odbywały się po niemiecka, lecz że nie 
wszyscy słuchacze władali tym językiem, przeto 
nauczyciele rzeczy najważniejsze tłumaczyli im 
czasem w ich mowie ojczystej.

Dowódcą szwadronu, w którym Kulka słnżył, 
był rotmistrz Hermann, ten sam, o którym pani 
'Tdonja utrzymywała, że był wielkim przyjacie

lem jej męża. On więc prowadził swoją szkołę, 
a chociaż był Niemcem z pochodzenia, nauczył 
s 9 Już tyle po polsku, że z żołnierzami rozma
wiał w tym języka i często gęsto w szkole po

polsku wykładał. Czynił to zaś dla tego, że pra
gnął, by podoficerowie należycie z jego wiedzy 
korzystali. Szwadron był przeważnie polski Prócz 
kilku Niemców, daóch Czechów, kilku Węgrów, 
między którymi znajdował się także ksir.żę Ester
hazy, jednego Słowaka i trzech Kroatów, zreszt,0 
składał się on z samych Polaków. W tydzień po 
wyzdrowienin, feldfebel Kulka szedł pierwszy r 
do szkoły. Stary żołnierz modlił się przez drogę 
jak student. Rotmistrz Hermann nie był bardzo 
surowy, lecz nie należał on także do zbyt łago
dnych Gdy mu który z podoficerów prędko na 
zapytanie nie odpowiedział, łatwo się niecierpli
wił, i wtedy w wyrazach nie przebierał. Tego 
Kulka bał się najbardziej, gdyż to poniżało go 
w oczach kolegów. Idąc więc teraz prosił Boga 
w duchu, by pan „rytmejster" był dziś w dobrym 
humorze i żeby go o nic nie pytał, bo może nie 
potrafiłby mu dobrze odpowiedzieć, z powodu, iż 
czuje się jeszcze bardzo osłabionym.

Gdy wszedł do szkoły, wszyscy jego koledzy 
byli już tam zgromadzeni. Brakowało tylko 
dwócb: kadeta, księcia Esterhazego i kaprala Ms - 
zurka. Wkrótce pojawił się sam rotmistrz. Był 
to mężczyzna słnszny, cbudy, kościsty, istny typ 
starego żołnierza. Wąs miał ogromny, jak i^ ie  
miotły, czoło nizkie, cezy bez wyrazn, chociaż 
groźue spojrzenia miotały, na głowie widać było 
sporą łysinę, którą w ten sposób starał się ukryć, 
iż włosy z tyłu na przód głowy zaczesywał. 
Stanąwszy za stołem, który mu za katedrę służył, 
zmarszczył brwi i jedaem spojrzeniem nczniów 
swoich zlustrował.

— Gdzie jest kadet Esterhazy? — po nie
miecku zapytał.

— Melduję pokornie, że poszedł do aresztu — 
odpowiedział jeden z podoficerów w tym samym 
języku.

— Do aresztu ? A kto go tam posłał ?
— Pan plackometdant, bo go spotkał na 

mieście z rozpiętą „halsbindą."

— S i?  A Mazurek gdze?
— Tego 1 azał zamknąć także pan placko- 

mendant, bo Mazurek jakiegoś żyda, aa to, że ten 
nie zdjął przed nim czapki, uderzył po za uszy.

— Su? A gdzie oni siedzą?
— Razem w sztokhauzie.
Rotmistrz podniósł oczy do góry, i obie ręce 

na stół spuszczając, zawołał pełen indygnacji.
— O! (łott! ein Fiirst zusammen mit dem 

chłopa in die dzm ra!
Uspokoiwszy się po tern gwałtów nem wraże

nia, zaczął długo i szeroko wykładać teorję zwro
tów, nazywających się po niemiecka Schwenkun- 
gen Stosownie do przepisów mówił po niemiecku, 
przytem stylem górnolotnym, kwiecistym, w całym 
howiem pułku był on najlepszym mówcą, lecz gdy 
skończył i a wyrazu swoich słuchaczów, z wyjąt
kiem dwóch rodowitych Niemców, wyczytał, żego 
nie rozumieli, postanowił, jak według zwyczaju, 
wytłumaczyć im to samo po polsku. Odchrząknął 
tedy i tak zaczął:

— Uwaszajte, co pan rittmeister becaie teras 
mówił von den Schwenkungen. Siuchajte! sluchajte! 
Tszi som gatunki szwenkunb A i pól! a i cali! a 
i dubeltowy! Feldfebel Kulka powtusz, co pan r it t
meister mówił

Kulka porwał się z m iejsca, jakby mu kto 
szydło wbił w ławkę i jąkając się odpowiedział:

— Pan rytmajster mówił... mówił.. a i du
beltowy !..

— Co dubeltowy?
— Gagaga... gatunki.
— Feldfebel Kulka dobsze nie sliszal. Pan 

rittmeister jeszcze raz bendżie mówił, ą  feldfebel 
Kulka niech dobsze slncha: Tszy som gatunki 
scilwenkunki. A i pu l ! a i ca li! a i dubeltowy! 
Powtusz teras

Kulka przełknął ślinę, co go w gardle dła
wiła i rezolutnie odpowiedział:

— Trzy są gatnnki: a i półl a i ćałyl a i 
dubeltowy 1

— Czego gatunki? Buta gatunki? Spodnia 
gatunki? Kttla gatunki?

Kulka podniósł głowę do góry i usta otwo
rzył, bo koniecznie chciał sobie przypomnieć. Na
reszcie ocknął się i uradowany krzyknął:

— Szwenkuuki gatunki!
Rotmistrz spojrzał nań okiem snrowem i pe 

łen indygnacji zawołał:
— Dos ist ein Schafskopf!
Knlka wyjął z kieszeni cbnstkę czerwoną i 

nią zaczął a czoła kroplisty pot ścierać. Dawno 
już nie był w takich opałach.

Rotmistrz długo jeszcze mówił o zwrotach, i 
kolejno tak podoficerom, jak kadetom kazał swoje 
słowa powtarzać. Gdy nareszcie osądził, że nale
życie go zrozumieli, przeszedł na inny temat. Te
raz zaczął im tłnmaCZTĆ, jaka zachodzi różnica 
między stanowiskiem żołnierza w służbie, a po za 
służbą. Nazywało się to po niemiecku: Yerhaelt- 
niss der militaerischen Ueber und Unterordnung. 
Jak zwykle mówił najpierw po niemiecku, lecz 
gdy znowu postrzegł, że jeszcze trudniej to poj
mują niż teorję o „szweukunkach" w te słowa po 
polsku przemówił •

— Wiecze, to je tak> W słuszbie Esterhazy 
je kadet, i mnie ma słuchacz, bo ja  pan rittmei
ster. A po za szinszba on je fiirst Esterhazy a ja 
jeho nniszony sługa.

Tłum stenie było tak treściwe i jasne, że 
chyba każdy z jego uczniów musiał go tym razem 
zrozumieć.

Resztę godziny zapełniły inne, nie mniej 
ważne nauki, które dobry kawalerzysta powinien 
mieć w pamięci. Rotmistrz skończywszy wykład, 
postanowił rzneić kilka słów o politycznem poło
żeniu. Dotąd państwo zażywało bezustannego po
koju; teraz jednak rewcltcja wybuch przygotowy
wała; każdy przeto żołnierz powinien był wie 
dzieć, że może lada dzień będzie musiał w yru
szyć na nieprzyjaciela. Ponieważ rotmistrz Her
mann, jako oficer prawdziwie honorowy, nie ży

czył sobie, by wśród wojny podwładni jego oka
zywali srogość, przeto długie swoje przemówienie, 
pełne myśli górnolotnyoh i zwrotów retorycznych, 
temi słowy zakończył:

— Am politischen Horieont sammeln sich 
dunkle Wolken, hiillet Euch duher in den Mantel 
der Gerechtigkeit und wandelt den Weg des 
Rechts l

To powiedziawszy, zwrócił się do podoficera 
Doleżala i temu kazał swoją mowę na polskie 
przetłumaczyć. Doleżal zapamiętał tylko zakoń
czenie.

— Pan rittmeister wam mluwił — rzekł — 
ie mate rozluzawat’ piasty, proto ze bude prset, a 
na marśu derźte se na prawu stranu. (Pan ro t
mistrz nam mówił, że macie płaszcz rozkręcić, 
bo będzie deszcz padał, a na marszu trzymajcie 
się na prawo).

Rotmistrz wysłuchał cierpliwie, i  gdy Dole- 
źal skończył, zawołał: Lauter E se l! i wyszedł ze 
szkoły, zkąd sznurkiem udał się do państwa Cie- 
cioi :ów, lub właściwie do pani Sydonji, gdyż pi i 
Bonifacy dotąd w kozie siedział.

Kulka widząc, że lekcja skończona, a trwała 
dziś w jego przekonaniu całą wieczność, wyszedł 
prędko ze szkoły i do żadnego kam rata słowa nie 
przemówiwszy, poszedł prosto do domu. Wstydził 
się niezmiernie. Odkąd był manipuiire.ider Feld~ 
febel, pierwszy dopiero raz mu się zdarzyło, że 
rotmistrz bez ogródek, przytem w obecności całej 
szkoły, gdzie było dało młodszych od niego pod
oficerów, nie tylko wiekiem, lecz także rangą, 
nazwał go krótko a węzłowato „głową baranią*. 
Zawstydzony biegł tedy do domu, a w uszach 
huczały mu ciągle pojedyncze słowa, jak : ga
tunki — szwenkunki — dubeltowy — Schafskopf 
i wiele, wiele innych, których brzmienie parni. ,ał. 
lecz których głośno nie byłby w stanie powtórzyć.

N&zajntrz po tym du*u feralnym miał w o 
szarach odebrać kilkunastu rekrutów. Gdy przy
szedł, nowozaoiężn stali już w szeregu, z gło
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przestajemy na cytatach a jej .rtytmłów, bea ża
dnych a nasaej strony komentarzy. Z wczorajsze
go jej leaderu wyjmujemy następujące ustępy:

„Brukselski Nord omawiał w ostatnich dniach 
obchód na cześć Cyryla i Metodego. Artykuł od
nośny przytoczyliśmy ju t naszym caytelnikem 
Przed niedawnym czasem omawialiśmy i my tę 
kwestję i doszliśmy do tego samego wniosku, co 
brukselski organ rosyjskiego Ministerstwa spraw 
zagranicanych.

Wszelkie idealne poglądy na ten obchód po- 
winne były ju t aniknąć w naszych sferach rządo
wych. Celem obchodu bowiem jest: nieprayjaćne 
przeciwstawienie katolickiej i prawosławnej Sło
wiańszczyzny. Rząd rosyjski manifestacją tą wcale 
nie jest rozdrażniony, gdyż bez ogródki usuwa 
każdego niewygodnego sobie p ra ła ta ; natnowszym 
tego dowodem jest internowanie w Jarosławiu bi
skupa wileńskiego.

Nam wydaje się ta  manfiestacja, zamierzają
ca wyzyskać politycznie obchód dwu słowiańskich 
apostołów, mniej niebezpieczną dla stosunków we
wnętrznych naszej monarchji, niż dla zewnętrz
nych. Te ostatnie zostaną naruszone, jeśli zasada 
słowiańsko-katolicka zyska przewagę. Gdyż z **■ 
sadą tą  osiągną dominujące stanowisko Polacy, 
jako jej szermierze. W sztuce wyzyskiwania naj
różnorodniejszych politycznych wypadków na swą 
korzyść są Polacy mistrzami, a obcbód na cześć 
apostołów Cyryla i Metodego daje im wyborną 
sposobność do zwrócenia ostrza przeciw Rosji.

Lecz dla Polaków nie jest znany patrjotyzm 
austriacki; zajmują oni tylko stanowisko^ polskie, 
a celem ich jedynym odbudowanie Polski.

Nietylko przyjazny stosunek monarchji do 
Rosji, lecz także przyjaźń Niemiec wystawiają na 
szwank polscy fantaści. Cherchez le Polonais! — 
rzekł ks. Bismark, gdy czarni mieszkańcy zacho
dniej Afryki walczyli z Niemcami., Onegdaj zaś 
rzekł pruski minister oświaty Gossier, iż niezli- 
czonemi dowodami może wykazać, że polski kler 
w prowincji pruskiej, należącej dawniej do Polski, 
dąży uawet do gwałtownego oderwania od Prus 
tej prowincji.

Z każdym dniem przekonujemy się, że obchód 
na cześć apostołów słowiańskich ma cele polity
czne. Rosja wie o tern wyśmienicie, a dowodem 
tego artykuł N o r d u Artykuł ten jest skierowany 
wprost do austriackiego Rządu, a uwaga, że w 
Rosji czuwają nad tem, by- słowiańsko - katolicka 
manifestacja nie szkodziła interesom caratu, jest 
wezwaniem austrjackich mężów stanu, ażeby we 
własnym domu w taki sam sposób postępowali*.

azenia polskiego. Obiedwie w tej sprawie, pomie 
nione zasady znajdują się w nierozerwalnym 
związku ze sobą, i tylko przy odpowiedniej ró
wnowadze ich można, zdaniem p. Abazy, oczeki
wać pożądanego skutku w stopniowem zbliżeniu 
kraju zachodniego z rdaennemi częściami ce
sarstwa.

Patrząc dziś po upłynięciu 20. prawie lat 
działania wspomnionych środków na położenie 
własności ziemskiej w zachodnich guberniach, nie 
można, niestety, nie przyznać, że jakkolwiek liczba 
właścicieli ziemskich rosyjskich powiększyła się od 
czasu wydania wyżej wspomnianych postanowień 
prawnych, to jednakowoż stałej osiadłości aiemiau 
rosyjskich jeszcze nie osiągnięto. Objaśnienia 
tego faktu szukać należy niezależnie od odkrytych 
wypadków bezpośredniego sprzeciwienia się zamia
rom rządowym, w poraijaniu (obcbod) prawa, a 
także niezależnie od braku potrzebnych u nas dla 
zakupienia dóbr kapitałów, i niezbędnej w tej 
sprawia przedsiębiorczości, w niektórych szcze
gólnych okolicznościach, które powstrzymały za
mierzoną przez Rząd rusyfikację kraju.

To rzędu takich okoliczności należy przede- 
wszystkiem dopuszczeniu drogą łaski monarszej 
wyjątków z pod działania najwyższego ukazu z d. 
10. grudnia, przyczem ustanowienie wyjątków tego 
rodzaju szczególniej jest szkodliwem dla tego, że 
one bvły łaskawie dane takim po większej części 
właścicielom ziemskim, którzy rozporządzali zna- 
cznemi środkami i używali osobistego wpływu na

larni, składającej się z 1200 pni, wpadł w ręce li
chwiarskie i straciwszy całe mienie, z żalem opnścił 
Bajkowce i ukochaną Bwoją pasiekę. Przyjąwszy obo 
wiązki zarządcy kopalń i pełnomocnika p. 'Wolfarta. 
jakkolwiek otoczony był ze wszech stron przyjaźnią 
i życzliwością wszystkich współpracowników, a szcne 
gólniej swojego benpośredniego służbodawcy, Wolfartha, 
oręczony ustawicznie myślą o tylu zawodaeh i chro 
niczną chorobą wewnętrzną, zakończył pełne trudu i 
poświęceń życie, nozostawiając w żalu nie rodzinę, 
której o ile wiemy, żadnej nie zostawił, lecz liczną 
rzeszę towarzy ly broni i tułactwa, którzy go ko 
chali więcej jak rodzonego brata. Cześć więc jego 
pamięci za nsłngl oddane krajowi, a w nagrodę a» 
cierpienia których doznał, wieczny odpoczynek racz 
mn dać Panie! — Ferdynand S i e r a p n t o w s k i ,  b 
oficer b. wojsk polskioh i obywatel ziemski, zmarł 
onegdaj w Lublinie.

K ale n d a rz. P i ą t e k  (26.): Aleksandra b. — 
Wiaroaławy. Wschód słońca o godz. 6. min. 54, za
chód o godz. 5. min. 34.

K a l e n d a r z y !  m y ś l i *  ki. W lntym .rolno 
polować: do połowy miesiąca na lisy; pracz cały 
miesiąc na rogacne, eietriewie i głuszce, dropie i 
par d wy.

D la  B ohdanow icza w Dreźnie otrzymaliśmy od 
L. 1 nłr.

U c zta  dla żeleńskiego, twórcy opery „Konrad 
Wallenrod,“ daną będzie stanowczo jntro, tj. w piątek, 
o godz. 9. wieczorem w wielkiej sali Koła literacko*

innych obywat. Jednocześnie, wywodził dalej ar*' Lista do duś wieczora w lokalu Koła
Abaza , że należy także mieć na względzie i to, otwana- 
że z przedsięwziętych w kraju zachodnim środ
ków, mających na celu osłabienie w nim klasy o 
bywateUkiej polskiej, niektóre z nich, niezależnie' *św został w ten sposób ograniczony, iż zamiast co 
ud woli prawodawcy, szkodliwie wpłynęły też bea-j 6 “ i*114 kursnją - becuie wagony o 10 minut. Skargi 
pośredr i a lub pośrednio i na interesa rosyjskiej te 84 zHpełnie słnszne, gdyż zdaje nam się, że prze-

otwarta.
T ra m w a j lw ow ski Dochodzą nas n licznych 

■tron skargi, że podczas zituy ruch pojedynczych, wo-

własności ziemskiej, ku wzmocnieniu której jedna
kowoż Rząd wszelkiemi sposobami dąży. Straty

cie łatwiej i przyjemniej czekać w lecie choćby przez 
iz s diużBsy, aniżeli w zimie na wietrze i mrozie.

P ro to k ó ł z  posiedzenia rosyjskiego komitetu 
ministrów z  d. II. grudnia 1884.

’ Czas otrzymuje * Kijowa dosłowny przekład 
pr .okołn a posiedzenia komitetu ministrów, na 
któr n rozpatrywano projekt świeżo ogłoszonej 
noweli do ukazu z 10. grudnia. Na posiedzeniu’

poniesione w ten sposób, dotknęły głównie tych Spodziewamy się, że dyrekcja tramwaju, uznając 
obywateli Rosjan, którzy oddawua już posiadali -duszność uwng powyższych, zeehce przywrócić letni 
w :raju majątki ziemskie. Nie można przemilczeć, I porządek jazdy.
że wspomnieni obywaiele Rosjanie pociągnięci byli I Lw o w s k i Zftkład herbacian y. Od 4. stycznia 
w r. 1862 i 1863 wbrew wszelkiej sprawiedliwości | do 4. lutego br. Bprzsdaao 40.622 porcyj herbaty z
do opłacania kontrybucji. L_"— 2 T'  L— — -------

Obok tego działalność rządowa skierowani 
do uporządkowania położenia włościan miejsco
wych, i dążąca do tego, żeby a wytworzeniem 
dobrobytu tych ostatnich , ucaynić z nic mocną 
tamę przeciw wpływowi polskiej klasy obywatel ‘
skiej, przywiodła do wielkich strat goapodaratwi
rosyjskie; roznmieć tu należy i po dziś dzień 
jeszcze istniejące trudności przy rozgraniczenia 
włościańskich gruntów od obywatelskich, jak ró
wnież trudności przy zniesienia drogą indemni- 
aacji lab wykupu różnych służebności włościań
skich, leżących na ziemiach obywatelskich. Ten 
ostatni rodzaj używania, nie będąc po największej 
części ściśle określony, i z natury swojej będąc 
pi wem bezterminowem, stwarza dla obywateli,

tem byli obecni jenerał-gubernator Drenteln ii w tej liczbie i Rosjan, trndnośoi wielkiej wagi, i
Kochanów,

Oto wspomniany dokument:
Przy roztrząsaniu przedstawienia niniejszego 

w obecności zaproszonych na posiedzenie jenerał 
gubernatorów Drentelna i Kochanowa, rzeczywi
sty radca tajny Abaza, zwrócił uwagę komitetu 
na powody, które kierowały Rządem przy wyda
niu w ślad za stłumieniem polskiego powstania 
całego szeregu wyjątkowych postanowień, dotycaą- 
°ych własności ziemskich w kraju zachodnim, w 
tej liczbie ukazów najwyższych z 10. czerwca 1884 
i 10. grudnia 1885, i na okoliczności towarzyszące 
obecnie działanin ustaw wspomnianych. P. Abaza 
wskazywał, że podstawą tych ukazów i postano 
wień dopełniających takow e, jeet zamiar Rządu 
związać ściślej gubernje zachodnie z resztą Rosji, 
przez wzmocnienie w nich rosyjskiego, Rządowi 
oddanego żywiołu. Środki przedsięwzięte w tym 
celu, skierowane były z jednej strony ku osłabię-
k*U 'tf i  "ap.omnianych gubernjach licznej klasy o- 
bywatelzkiej, pochodzenia polskiego, przez sprze- 
daż obowiązkową majątków tych obywateli, któ- 
r*y D®aiał  w powstaniu, osobom pochodzenia 
rosyjskiego, jak również przez zabronienie wszy
stkim innym obywatelom polskim nabywania nie
ruchomości na własność wszelką inną d rogą , niż 
prawem spadku. Z drugiej zaś strony w celu ścią- 
gnięcia do kraju Rosjan, i uformowania z nich o- 
siadłej , a politycznie pewnej klasy ziemiańskiej, 
stworzone były dla nich różne przywileje i uła
twienia dla nabycia dobr, jak przy publicznej 
sprzedaży, tak i przy ugodach z osobami pocho-

jent bardzo ie' im ciężarem dla gospodarstwa. 
Prawo zaś włościan, wypasać bydło w lasach o 
bywatelskich kraju zachodniego, czyni uiemoże- 
bnem prowadzenie w lasach obywatelskich racjo
nalnej gospodarki leśnej, i grozi w te u sposób 
szybluem ogołoceniem. Dziś więc, kiedy wedłng 
zapewnień ministra spraw wewnętrznych i jenerał- 
gubernatorów miejscowych, należy moc i znacze
nie wydanych postanowień znów stwierdzić i 
wzm ocnić, potrzeba , według zdania Abazy, mieć 
na względzie c e l , do którego Rząd w tym kraju 
zmierza, a zatem bardzo jest ważnem, -żeby 
środki obecnie projektowane nie zawierały w 
sobie nic sprzeciwiającego się lnb szkodzącego 
gospodarstwom rosyjskim i ich polepszeniu.

(C. d. n.)

bułkami. Dobrowolne datki na rnecn tej filantropijnej 
instytucji złożyli panowie: Meileeh Bilbeł 1 nłr.,
Józef Kattin ze Złoczowa 1 złr., H. Altenberg
10 nłr., p< ii N. 1 sir. 30 ct., dr. Trachtenberg n 
Kołomyi i  sir., KriBS s Kołomyi 1 sir., N. N 
5 nłr , Opnchlaa 3 nłr., kniaź Zenowics 10 nłr. (po
wtórnie;, Hecker 1 nłr. — rasem 35 nłr. 30 ct.
Od 4. listopad- zr. do 20. la tego br. sprzedano 
134 694 porcyj herbaty z bułkami. Ogólna inma 
złożonych datków dobrowolnych wynosi 178 nłr. 40 ct.
Dobrowolne datki przyjmują Ignacy Fried, Jabób
Stroh, dr. Wilhelm Holser.

O d szcze g ó ln le n ia. Namiestnik Dolnej Anstrji 
br. P o s s i n g e r ,  otrzymał order żelasnej koiony
I. klasy; prenydest policji w Wiednin K r t i c k a -  
J a h d e n ,  krzyż komanda iki ordera Franciszka Jó
zefa z gwiazdą.

Pożar. W gminie pow. jaworowskiego Brnchnaln 
z niszczył ogień mienie piętnnstn gospodarzy oraz gminny 
szpital ubogich. Prsyozyny powitania ognia nie zdo
łano dotąd wyśledsić. Strata obliczona noatała na 
8100 nłr., a tylko bndynki sześoin poszkodowanych 
były nbenpiecnone. — W Urlowie, w powiecie nło-
czowskim, spłonęło siedm-ftospodarstw włościańskich.! , , . . . .  „  , „  , ,
W przybliżenia obliczona, a w małej tylko częśa Hłademoś J b is t * . Marjan Ga wa l e wi o z
asekurowana szkoda wynosi 3379 nłr. Pożar powsta. - - * *  lłf rat • PWJW * Warsaawy. -  Z Krakowa 
w skntek zapalenia się sądny w kominie. j*  * * » k tm e  sprai indawców prmybyli: z Czasu

W y k a z inspekcji Dyrekcji policji z dnia 25. lutegc i £ Y i  b"e r“  m zyk! -  Panna P o s p i s . i l  ó t Y f  .t a *  
Skradzlono panu M R. garbarzowi 8 skór i H »  |tltows[a artystka czeska, rozpoczęła układy o kilka 
wart. 24 zł., a z koszar przy-1 Kleparowak,ej2j ,  d '  . teatr6w w^ BawakicL
płaszcze wojskowe znacz Nr. 80 I. komp. wartości ^  p ;tĵ we CfWartek d 26 lQteg0 po ra |

, ~  * i , 8LB, t w*"** r i  ’ Pierwszy; „Konraa Wallenrod,8 opera w 4 aktach1A *1 __ ^nalaminnn aakiomrba «H9f>9 W K. --- ZiO' W,. , * •% , , - , r
Władysława Żeleńskiego

KRONIKA.
Lwów dnia 26. uttego.

powieszenie.* Ani jeden nerw nie drgnął mu pray 
ezytanin wyroku, a kiedy oprawcy pochwycili go, aa- 
wołał: .Żegnajcie ziomkowie! Żegnajcie towarzysne 
i powcźmijcie straszną przestrogę z zasłużonej kary, 
która mię dotyka!" Za chwilę jnż aie żył. Pastor 
Kontra miał następującą praemowę do obecnych: 
(Stało się — tak końcnył — cało wiek, który zawi
ali przeciw ludzkości, nie żyjel Śmierć jego podwój
nie haniebna, bo był żolnieraem, który tylko na placu 
boju lnb spełniając swe obowiąaki, ginąć powiaiea — 
a do tego żołaiersem powołanym do enuwania nad 
porządkiem Lecz kara spełniona! On stoi przed tro 
nem najwyższego Sędziego, do nas należy !ą modlić." 
R i.egła się komenda: anum Gebetl* 1 wszyscy u 
klękli, by pOBłać ostatnią modlitwę na byłego 
towarzysza. Dodać tu trzeba, że pastor Kontra tele
grafował do eeaarza z prośbą o ulaikavie*4e , co ji 
dnak uwzględnione nie zostało.

Anarchiści w  S zw a jc a rjl. Z Berna d .noszą 
pod datą 19. bm., że poruszony w onym czasie pro
jekt, aby dla ochrony przed anarchistami otoczyć 
berneński pnłac związkowy wysoką kratą źehani, 
sostał zupełnie zaniechany z uwagi aa Jbrnymii 
k»s«ta, z któremi połączone byłoby jego wykonanlej 
Rada związkowa uważa bowiem przedsięwzięte 
i na przyszłość narządnone policyjne środki benpii 
oseństwa przeciw anarchistom na kompletnie wysta: 
czające i  mniema równ.eż, że grube kraty żelasae 
okien piwnie, w których nłożone są nnacnne kapitai 
(jeden milioa w gotówce tn. wojeany, 7 milioaój 
wnlorów winkulowanych i 50 milionów bankno -  
zapasowych), nabezpieczają je dostatecznie p^zed mo
żliwym rabunkiem. Zresztą Rząd związkowy csuwa 
pilaem okiem nad anarchistami i podobno wkrótce 
wielu n nich zostanie z granio Siwajoarji aa pod 
stawie odnośnej nchwały Rady związkowej wyda
lonych.

Po jedynek. Wielką wrzawę robi pojedynek, który 
jak donosi Temps, odbył się między porucznikiem, 
Ohapuis, i niejakim Dekeirelem w Dunkircheu 
w Fraucji, z powodn sprzeczki, jaką mieli ż sobą 
w kawiarni. Obrano napady jako broń. Chspu's na
stawa! bardzo szybko, tak, że przeciwnicy wnet zbli
żyli się ku sobie. Dekeirel upuścił lewą rękę i spa
rował snpadę. Chapuii otrzymał w tej chwili pchnię-’ 
cie, którei mu pierś przesnyło. Dukeir«l zawołał 
aJesteś pan raniony!8, na co tenże odpowiednia!: 
aTak. ale pan trzymałeś mi szpadę a w pojedynku 
nanywa się to morderstwem.8 — Spisany protokoł 
dodaje, że Dnkelrel. otrzymał na lewej ręce ranę.

S zc ze g ó ln y  testam ent. Bostoński miljoner Geor- 
ge Gardner, umarł niedawno i pozostawił swej żonie 
rentę, która ma representowaó w osystem nfocie jej 
każdoranową wagę. Żina dziwaka waży obecnie 97 
funtów, otrzyma zatem na ten rok rentę 90 000 nł.

Korespondencja redakcji. Od dłużnego cza.j 
nadsyłają nam nasi anajomi rozmaite doniesienia, czę
sto nawet bnrdno najmujące, których jednak znżytko-, 
wać nie możemy, a to n tego powodu, że nie są 
podpisane nanwiakiem korespondenta. Otóż prosimy 
wsnystkich życzliwych naszemu pismu, ażeby byli ła 
skawi korespondencje swe podpisywać, gdyż anoni
mowych benwarnnkowo i nigdy nmiesacaaó nie bę- 
dniemy; nie pragniemy bowiem wcale koantem prawdy 
enęitokroć polować na sensacyjne wiadomości.

w a m  i m  iv r  r.irin  as i s n i w r i -  r e r i i i  m r - in w in n - i  i » i m e i . i ,

my*, wykona chór mę-Jd pod kierownictwem p. Że
leńskiego.

Pocnątek o godn. 7 wieczorem. — Biletów nabyć 
można w księgarni Seyfartha i Czajkowskiego, a w 
dnia koncertu prny kasie.

Pożegnalny koncert hr. Zichyego odbędzie się 
dziś w zali kasyna miejskiego o godzinie 7. wieczo
rem. Urozmaicony program, współudział najwybitniej
szych sił amatorskich naszego grodn, wreszcie szla
chetny eel koncertu powinien nwabić tła my publiczno
ści Dowiadujemy się. że młodnież akademicka przy
gotowuje dla hr. Ziohyego owację.

„L'Homnne do peine 8 "Y-i je t tytuł nowego 
dramatu Indowego, napisanego przen starego komn 
narda Feliksa P  y a t ’a , którego próby odbywają 
się w teatrze paryskim Ambign, pod osobistym kie
runkiem antora Pyat, jak wiadomo, napisał w rokn 
1857 aztnkę na wskróś socjaiistyciną pt. Le Chiffon- 
nier de Paris, w której namiętnie waśnił war twy 
społeczne. W dzisiejszym natomiast „Wyrobniku co- 
dsiennym* stary rewolucjonista hołduje pono tago- 
3nl«..jiivm nr«ckonaniom socjalnym.

Wiadomości literackie i artystyczne.

10 zł. — Znaleaiono sakiewkę nnaes. B. K. 
żono w poi. czapkę szabasową i duży kolorowy dy
wan podszyty. * Jntro w piątek dnia 27. lutego: 

dramat w 4 aktaeh W. Sardon.
„Fedon,"

Buch stowarzyszeń
S p ó łka  za lic zk o w a  S to w a rzys ze n ia  u rzędników . 

W myśl § 25 statutu odbędzie się 13. marca br. o 
godz 5 po połndaln w sali Kasyna miejskiego awy- 
caajne walne agromadaeaie cnłonków narejeatrowanej 
lwowskiej Spółki zaliczkowej Stowarn. urzędników z 
nieograniczoną poręką. Pod rozprawy będą wzięte: a) 
Bilans i sprawozdanie na r. 1884. b) Wydanie abso- 
lntorjnm na raehnntk i bilans na rok nbiegły aa pod
stawie sprawdzenia i sprawozdania Rady nadzorczej, 
c) Uchwała względem podziałn czystego zyskn tytu
łem dywidendy, d) Wniosek aa nniżenie stopy procen
towej od zaliczek, e) Uchwała budżetn aa r. 1885. 
f) Wybór cnłonków Dyrekcji aa cnas 3-letni i 3ch 
saatępców■„ na jeden ro"\ g) Wybór 3ch członków do 
Rady aadaorczej na 3 Inti i jednego członka na 2 
lata , tndnleż 2ch następców aa jeden rok. Bilans i 
rachunki mogą być prnejrnane praen członków w kaa- 
celarji Stowarzyszenia. Wstęp do sali na okazaniem 
książeczki udziałowej. Lwów 26 lntego 1885. Bała- 
ban preees, dr. Stan. Bełciiowski zastępca prezesa.

Z izby sądowej.
Lwów 26. lntego. 

(Lekkomyślna kry da )
(m ) Wet oraj odbyła lę w małej sali rozprawa 

przeciw tutejszemu knpóowi Maurycemu U s g a r o w i ,  
oskarżonemu o występek z §. 486. n. k., a to że 
popadłszy w konkurs i wykazując deficytu około 800 
złr., nie mógł wykaaaó żadnego niesecnęśliwego wy
padku, usprawiedliwiającego niewypłacalność.

Prny ron prawie bronił się oskarżony w ten spo
sób, że dyficyt jest tylko ponoray, albowiem rneczo- 
nnawcy sądowi ocenili jego towary co najmniej o 20 
procent niżej wartości fakturowej, że jakkolwiek 
wpadł w koaknri, znajduje się mimo tego w stanie 
wypłacalnym i tylko w skntek chwilowej stagnacji i 
brakn funduszów mnsiał zgłosić konkurs.

Oskarżonego broni dr. Fl&schner, który w osta- 
tecnnym wywodzie podniósł, że jeżeli stanowi bier
nemu (6000 nłr.) odpowiada stan czynny (wyżej 
5000 złr.), jeżeli w samej rzeczy ton ry o 20 pro
cent niżej oceniono (okoliczność tę potwierdnu przy 
rozprawie zarnądoa masy), w takim razie twierdzenie 
oskarżonego, że jest niewypłacalnym, nważać należy 

* , . , , _  . za nsasadnione. Jeżeli zaś pomimo tego wierzyciele
W sobotę d. 28. lutego po raz drugi; .K o n ra d ,^  20gtan% mote w Mpełllońci uspokojeni, to oskar-

Wallearod.8Rzeazów 24. lntego Od miesiąca bawi w mie-

yii.H-n.n4ni nanhi.»„ t> t  ,  w < i z ń c i P ° J - ' B i l e t ó w  na benefis p. Skalskiej dostać można w f_  aeia Wiademośoi osobiste. P. Izydor F e i l e s  rodem !p. H. Lasockiego. T. tarzystwo p. Lasockiego jest gk( |# Hawranka (ulłca Teatralna)) w nie aiel,
ne Lwowa, koncypient wokacki, uzyskał i. SI bm.; bea wątpienia pierwsnorsę »em wśród trap prowii - J laś , poaiedl; alek w kagle teatralnej flalet£
w tutejszym Uniwersytecie stopień dr praw -  Oku- cjonalnych i zariognje ze wszech miar na poparcie, j Nadzwyozajny konCert T o w a r z y s t w *  m u zy c z-
liztka polaka pazi Marja S t o b i e s k a ,  używająca P. Lasocki stara aię ile możności o wzbogacenie! Jak to jnż z poprzednich doiie.ień windoiL .
rozgłosu w Stanach Zjednoczonych Ameryki półno- swego repertoarn w iaji iwsze i najpopuarnlejsze ajtchall 6ez wielQ włelblcjeli tale||ta wład % ,ń
onej, wraca do kraju. Sława jej w Ameryce datuje się sztuki, a wystawia je zawsze a wielką snm.enaośc ą gW / rt ńei ol „ h gtron Ba praedgta.
od lat dwóch, kiedy ocalić zdołała wzrok bratn pre- i starannością Z nowych sztnk grano n nas n wiel- 
nydenta Stanów, Arthura. Stndja medyczne ukończyła kiem powodzeniem i przed liczuie zgromadzoną publi- 
pani Stobleska w Filadeifji. snością aF t ynicę*, „Palestranta", „Chatę za wsią

Nekrotogja. Dziś o godz. 4 . rano zmarł w, '■ Wiarę, miłość i nadzieję" itp^
Lwowie hr. fóaef D roh oj o ws k i. Wczoraj po po- kończył p. Lasocki operą Moninszki „Halka* i
Ind in o godz. ?. u znł lekką niedyspozycje. Przy- wznowioną operetką „Zycie paryskie". Przygotownje
wołany natychmiast Janda naordynował odpowie- ^wnież operetkę „Boccacio , która jednak n powodu 
nie średki, leen nim jeszcze wyssedł z mieszkania, krótkości w aaa««m fieście podobno odegraną

chory padl na ziemię, tknięty apopleksją. Miar wicie Ble b«' ie‘ ^  pierwszych dbiach^przysałege miesiąca 
spartliżow ay SStat a  fug i cała lewa część ciała ; wyjeżdża p. Lasocki do Prżemyśla, a ztam ą o 
Pomimo natycnmiai >wej pomocy, nie edołano go jnż^^Stanisławowa. Zegnamy go tedy z żalem prawdziwym, 
rzywołać o przytomności. Zmarły cieszył się wielka a ^ * 3 * 7  a usłużonego powodzenia w dalszej wę-

sympatją w tutejszych kołach arystokratycznych. Jako , r ®̂ artystycznej.
J J 1 Temeszwar 23. lntego Wczoraj z rana kilku

| żonemn winy przypisać nie można, gdyż ogólną sta- 
iateresów kupieckich za nieszcięście nważać

Trybunał przychylił się do wywodów obrońcy i 
nwolni! Uagara od oskarżenia.

wami oztrayżonemi. Fizjognomie mieli wystra
szone, * ich oca były skierowane na ^  feld
febla, który szedł poważnie, z wąsem ńa«trzępio- 
nym i tak groźnego miał marsa na caole, jaki 
chciał wszystkich unicestwić. Jednem spojrzeniem 
objął cały szereg i w duchu osądził, że każdy z 
tych ludzi jest należycie przytłoczony jego wiel-

6fifi8Cw yr^m ającyta żT n wy g l Yd T ł  ^^h ło p l m iS iwielki milośaik 8Zlnkl 1 calowiek wytwornego gusta, | lemezzwar ^  rn«g« *

zonm bogate i wielce różnorodne. — W Meranie ’Bftrbr »• Morderstwo popełniono z zemsty. Sprawców 
zmarła onegdaj n Tomanków Ma r k i e wi c a owa .  Jnwi9”jl,0“0 , , .  , , T ,
żona knpea lwow. riego -  W Samborze zmatl Ln- 1 ParV2 24 fnt6e°- Od8lonieci{ Pofflnif & L®f,ru* 
dwik B e r e z o w s k i  prof. gim izjalny, człowiek wiel aoll!”“ «« d.iś pi.y „romsym udział, pnbllcz-
kiej naoności i zdolności. — W Wiednin zmarł dnia B0ŚCI 0 beci,yir byh imstrown WaMecI I isseau,
25. dr. Ignacy H a n k e ,  prymarjnsz szpitalika im Tirwd* KoBV'er- llatn« dePataoje 1 9enatoro" ie F1° ' 
Rudolfa i docent Uniwersytetu wiedeńskiego w 53 quet( Madier-Kbftjąu i trzech innych miało prze- 
rokn żyda — FelikB Straeniawa L i i  k i żołnierz mowy> w których wielbiono Rollina jako ‘wórcę 
z r. 1863, zmarł 20. bm. w Słobodaie RungórBkiej t prawa o powsaechnem głoaowanli Mowy przyjęto 
gdzie od lat kilku pełnił obowiązek dyrektora k entnzjastycznemi okrzykami: „Niech żyje Rzeca-
palń naftowych. Lipski nrodsił się w r. 1839

Buda P e s zt 23. lntego.

wienie Konrada Wallenroda": Wład GórsM. nnako w  pokątne/ ^ m L T o j 3 ' o  aię ośm artykn-
, „uu-wn » w .., . “ Uy 1 £r°fe80r k0B8CTwató^ m ” *'■ knłów p. t. „Jak się opukuje lud8, wymiernonych

. Szereg przedstawień ^ " aey Padere™k̂  ” \° y 1 Pla»i8ta “ ; pr.eeiw Towarzystwu asekuracyjnej „A.ienda8,^ P ' W arm w r; Wład. Wanelacnyńskl znany zaszczytnie j któ h antQrk }ggt ig .letDia p^ Ba Kar0BliBa 8chiff.
z czasów dawni.js.ych pianista, obecnie dyrektor Tow.! kn| t(J BapowłedBlano 0lbr.ymi.mi afisnami roz-
mnzycznego w Tarnopolu. Okohcnność ta naprowadziła le ł0Be ,, Ba h nllc

czy 

I k  obo

pierwszego lepszego śmiertelnika. Naszemu wia
rusowi bardzo się to nie podobało, to też posta 
nowił przy najbliższej sposobności dać zuchwal
cowi uczuć swoją wagę. Wyjął listę, na któtej 
rekruci byli zapisani, i odczyinjąc nie bez tru 
dności ich nazwiska, każdego pytał zkąd pocho
dzi i co przedtem robił. Gdy przyszedł do ostat
niego, zaw ołał:

— Ludwik Choraewski I
— Jestem !
— Mów hyr, ty ścierwo rekruckie!— gromko 

zawołał.
— Hier I — rekrut odpowiedział.

Pan feldfebel spojrzał na ni^go i bardziej się 
nasrożył. To jedno słówko hier Choraewski tak 
mówił, że Kulka id razu zrozumiał, że ma przed 
■obą nie byle jakiego rekruta. Takie odkrycie nie 
mogło mu sprawić przyjemności, zwłaszcza teraz, 
gdy go już nazwał ścierwem rearuckiem.

— Umiesz po niemiecku? — zapytał
— Umiem.
— A coś ty za jeden?
— Student.
— Student ? No, no, to ty zapewne umiesz 

czytać i pisać?
Mówiąc to, pan feldfebel zrobił na liście, 

obok nazwiska Chorzewskiego, jakiś znak ołów- 
m.

— Umiem i czytać i pisać, proszę pana feld
febla — odrzekł zapytany.

— A aa co ciebie wzięli do wojska?
— Jam nie rek ru t, tylko ochotnik — bom 
wstąpił.

\Ciqg dalszy nastąp i.

p. Galla, dyrygenta naszego Townrz. mnz., aa snozę 
śliwy pomysł urządzenia nadzwycnąjaego koaeertn, w „Aaienda8 wytoczyła przed sądem przysięgłych
euwjr pumy. i i w  ” proees prasowy Karolinie Schiff 1 redaktorowi pi-
którym ncnestaicayliby wspomniani goście n Wład. Ze : B8mka u  Fischerowi
leńskim na cele. Bonowania w tej mierne powiodły! Po(Uaff UmUjatej ngtawy 0 8ądaoh pnyai9głycb
się pomyślnie i oto odbędnie się ten nadzwyczajny mogą przysięgli opuścić salę dopiero po wydaniu wy-

   na
Wołyniu, w powiatowem mieście Zs »in, a że był 
to całowiek zdolny, pracowity i charakteru nadzwy
czaj czystego, dowodem jest jnż to, że będąc ledwie 
20-letnim młodzieńcem, był samoistaym administra 
torem jednego z licznych folwarków śp. księcia Ro
mana Sanguszki. Przyszedł, r. 1863 i na pierwsay 
odgłos gtraaiów powstańczych po ileszył w szeregi 
walczących. Zaciągnąwszy się do oddaiału śp. Cie- 
chońskiego, bił się pad Mińkuwcami, a po npadkn 
powstania dostał się do Galicji. Rząd anstrjacki in
ternował go jak tyln innych w fortecy Kocigrastz, 
zkąd po kilku miesiącach uwolniwszy się szczęśliwie, 
przebiegł o kiju tułaczy m część Europy i Azji. Z 
staraniem jednej z najczcigodniejszych matron poi 
skich ś. p. Józefy 8z6liskiej, w rokn 1867 uzy
skał pozwolenie pobytu w majątku jej Bajkow- 
cach. który objął w zarząd ekonomiczny. Przez 
15 iat pobytu na tem Btanowiskd, zostawił po 
sobie dłngi szereg miłych wspomnień n miejsco 
wego ludu, którego był moralnym i materjalnym, 
a nawet i leczniczym doradcą Lecz tn wła
śnie, gdzie bliźnim najwięcej oddai usług, sobie wy- 

f rsądsił naiwlękssą krzywdę. Będąc bowiem posiada- 
1 czem założonej o własnych siłach waorowej pszcze-

entnzjastycznemi okrzykami 
pt poJta ! “

S a m obójstw o gimnazjaity. Onegdaj po połu
dnia odebiał sobie w Wiednin życie wystrzałom 
a rewolweru nczeń siódmej klasy gimnazjalaej Józef 
Konig, 17 letni syn knpea, zamieszkałego przy nlicy 
Gonzagi nr. 12. K6nig był przykładnym nczniem, 
łubianym pr^en profesorów; m ed popełnieniem samo

koneert jntro w piątek w sali Towars. muz * progra- ■ „  , , ,  . . ,   . . r°k<i. Z powodn jednak, że do rozprawy wezwanomem, złożonym wyłącznie n utworów artystów w nim i , . , J , ,ucaeśtmo- rch , l u 135 świadków celem przeprowadzenia dowodu prawdy,
t t  ,  , 3 , , . .  ̂ , _ , , .  proces może potrwać dwa dni i  nocy —  ben prnerwy.

P a d e S l T 7 iDstrumeculie Górskiego, Na Łatd dftk 8prowadł0no do P8ah 20
Paderewskiego, Żeleńskiego; utwory skalne  Galla, sWadanyeh ;6zek.

1 t  ' T  Y  k° "  Z Wi*dal* ‘ wezwano na świadków dra Neu.lęcerce tym prnyrnekły łaskawie wspołna-iał .wĄ, zna- , winepre deata Namie#t. iotwa Kutscherę.
ne sasnozytme amatorki, jak również pp. CetwiÓBki i
Jarecki, i chór Towarz. „Lutnia8, którego produkcje
cieszą się n nas tak ogólnem uznaniem. Będzie to | ą-a , j  « » - L J  1
we Lwowie pierwszy koncert tego rodzaju, miazowi i S p ( lQ 3 f $ tW 0 | K rZ G fD fS l I nf l l luGł .  
cie składający się z utworów wyłącznie poUkich kom- *
pc ytorów i prnen nieb samych wykonanych. Należj W ystaw a jęczm ien ia  i chm ielą. Podozas pos e
się Więc spcdz.awa', że publiczność nasza, dość skora d“ ń K*ll«W*kie 8 Towarzystwa gospodarsk go, które roz
do słuchania wszystkiego eo obce, tem chętniej i licz
niej pospieszy tym razem, by wyrazić swój* sympatje 
dla polskich artystów i cześć swą dla twórcy „Wal
lenroda8, który właśnie sprowadnił wspomnianych ka
płanów sztoki z różnych stron Pohki do miaBta na- 
zego.

pocznie się w piątek, odbędzie się w sali ratuszowej wy
stawa chmielu. Dofąu nadesłano 100 próbek, a między te- 
mi pióbki wszystkich gatunków obmtelu z Z a t e e z a .  W lo
kata zaś Kółek rolnioryoh w gmachu „Ossolińskich8 odbę
dzie się wystawa jęczmienia i owsa, na którą nadesłano 
około 50 prób, pomiędzy ianemi z Węgier, Alzacji i Nie- 
nieo.

Z ko lei K aro la  Ludw ika. Walne zgromadzenie «6-
Szczegółowy program koncertu j-st następujący:
1. Żeleński: Sonata na skraypc* i fortepian, o- 

bójstwa nd 1 ię, jak nwykle, do swego pokojn i degrają pp. Górski i Paderewski. - ojonarjoszów zwołane zostało na dzień 1. maji. b. r. Na
ucaył się do godziny 6. Nagle nałysaała służąca! 2. Paderewski „Al bnm tatrzańskie", odegraj, P0' 11! 11™ dziennym stoi zmiana statntów. „Tagblatt8 do- 
wystrzał, pospieszono do pokoin i zastano go leżą- Ba fortepianie aa 4 ręce pp. Paderewski i Wsaela- i n0łi> ie ohod*i tn 0 paragrafy, które -ymagają, aby ca 
cego ben życia. Kula ndersyła go wskroń i ugrzęzła ’ cayóski
w głowie. Na stole znaleziono kartkę tej treści:

„Ach! ich bin des Lebens miide,
Was soli der Schmern nnd d e L n st!
Sfisser Friede, sniser Friede,
Komm’ ach komm’ an rnein* B rnst!

Mem L«>en isfc eine Dissona i die nnr dnrch 
meinen Tod aufgelóst werden kann."

Stracenie ża n d arm a . Pmedwcnoraj donieśliśmy 
o stracenia żandarma Lakatosa. dziś podajemy aa 
węgierskiemi dnieanikaml dlka słów jako nanpełnienie. 
O godninie 7mej odczytano następujący wyrok: „Ste
fan Laka as, królewski węgierski żandarm, winny 
zbrodni morderstwa i zaniedbania w służbie, zostaje 

jklucaony a armji i skazany na karę śmierci prnen

3. Żeleński: Prelndjnm na temat „Święty Boże", 
odegra na Bkrzypcach p. Żeleński.

4. Jarecki, Wsaelaczyński: Pieśni, odśpiewa pan 
CetwińBki.

5. Żeleński: Warjacje na koncert smycńkowy, 
odegrają pp. Wolfsthal, Słomkowski, Kosłowski i 
Wollmai n.

6. Gall: a) „W ogródka słowik", b) „Wiosna*, 
tercety na głosy damskie, odśpiewają panie J., P., P

7. Górski: a) „Bereense8, b) „Scherso", odegri 
p. Górski.

8. Paderewski: Warjtcje na temat własny, ode
gra p Paderewski

18 członków Rody zlwiadowczej było najmi ej 16 kraj - 
wców i żeby 12 z nich miaio siedzibę w Wiednia. Otóś 
zamierzona modyfikacja ma mieć na oelu zmianę w tym 
kierunku, ai-by polscy członkowie Rady zawiadowczej cis 
potrzebowali koniecznie mieszkać w Wiedniu.

T arg i 1 ja rm a rk i końskie  w M..ściek, h wstrzyma
ne rozporządzeniem ok. Namiestniotwa z 24. gruania 1884 
zostały obeonie świstem rozporządzeniem Namiestnictwa 
pn^wróoone.

L osy K lnesem . (Dokończenie). Po 60 złr.: S 4<40 
Nr. 3, 8. 812 Nr. 66, 8. 2341 Nr. ?0, S. 1038 Nr J-8, S. 
4803 Nr. '.9, 8 ., 1939 Nr. 70, 8. f94 Nr. 67, S. 433 Nr. 
66, 8 18:18 Nr. 16, 8. 1796 Nr. 82, B. 1344 Nr. 62, S. 
1944 Nr. 66, 8. 3181 Nr. ■••8, 8. 4P67 Nr. 16, S. 2l31 Nr.

9. Żeleński: a) „Nasaa Hanka*, b) „Chór żegla-197, 8. 4390 Nr. 82, 8, 3i27 Nr. 82, S. 3798 Nr. 48 8
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1603 Kr. 38, 8. .z«7 Kr. 99, 8. 1699 Kr. 100, 8. 4666 Kr. 
47, 8. 963 Nr. 74, 8. 1908 Nr. 32, 8. 2432 Nr. 1, 8. 169f 
Nr. 67, 8. 4042 Nr. 66, 8. 4040 Nr. 91, 8. 620 Nr. 88. 
Po 20 d r . : S. 18S1 Nr. 74, 8. 8724 Nr. 18, 8 989 Nr. 
68, 8. 2176 Nr. 87, 8. 3385 Nr. 66, 8. 103 Nr. 92, 8. 1480 
Nr. 4 7 , 8. 262 Nr. 34, 8. 4 24 Nr. 65, 8. 613 Nr. 60, 8. 
67 N . 79, 8. 8833 Nr. 63, 8. 3293 Nr 62, 8. 1916 Nr. 81, 
8. 2607 Nr. 33, 8. 975 Nr. 46, 8. 2243 Nr. 20, 8. 2807 
Nr. 63, 8. 89b Nr. 43, 8. 8.72 Nr. 83, 8. 83, 8. 4899 Nr. 
19, 8. 2491 Nr. 61, 8. 3702 Nr. 74, 8. 4996 Nr. 72, 8. 
684 Nr. 46, 8. 1917 Nr. 66, 8 1267 Nr. 99, 8. 626 Nr. 
43, 8. 4164 Nr. 66, 8. 2413 Nr. 37, 8. 2939 Nr. 98, 8 4846

następującego brzm ienia: „Nie twierdziłem — 
mówi on — że cofnięcie się niemiecczyzny We 
wschodniej części Austrji, równa się jej upadkowi; 
przeciwnie, że oprócz niemieckiej prowincji Ty
rolu, utrzymują się nad Dunajem i w Czechach 
wyspy niemieckiego języka. O ile obszerne te 
przestrzenie niemieckie utrzymają się w przy* 
szłem stuleciu, to zawisło od tego, w jakim sto
pniu Niemcy austrjaccy rozwiną w sobie poczu
cie narodowe. Tego zwrotu, którego początki 
dają się już spostrzegać, spodziewam się, i pra
gnę dla niego moralnej sympatji i finansowego

Nr. 27, 8. 3017 Nr. 10, 8. 2419 Nr. 11 , 8. 1863 Nr. 52,. wsparcia ze strony Niemców cesarstwa — nie 
S. 4562 Nr. 89, 8. 3319 Nr. 67, 8. 4666 Nr. 43, 8. 2143 j oczekując wszelako, aby poparcie to zdołało ura- 
Nr. 49, 8. 1031 Nr. 97, 8. 1999 Nr. 91, 8. 3e22 Nr. 64, tować rozrzucone stacje niemiecczyzny w wscho- 
8. 1713 Nr. 13, s. 4292 Nr. 19, 8. 446 Nr 80, 8. I947|dnich obszarach Austro-W ęgier i jej stolicę Wie- 
Nr. 8, S. 3499 Nr. 28, 8. 784 Nr. 49, 8. 1661 Nr. 22, 8. den, od zesłowiańszczenia w XX. wieku.* Pan
616 Nr. 99, 8. 3418 Nr. 21 8. 8482 Nr. 93, 8 8896 Nr. 
20, S. 1066 Nr. 46, 8. 4133 Nr. 29, 8. 4702 Nr. 70, 8.3041 
Nr. 79, 8. 1902 Nr. 88. Oprócz tego wylosowane 479 
seryj z tylnż numerami po 10 dr.

W iedeń 24. lutego. Na dzisiejszy targ dowie
ziono 1820 sztok ciężkich bakonów, 1689 średnich i 2866 
warchlaków.

Płacono za oiężkie bakeny złr. 41'— do 44'—, 
średnie 87'— do 40'—, warchlaki 32 — do 40*— za 
100 kilo żywej wagi bez podatku.

A. Krsytttofmeic* <9 Comp. Caffe StierbSok, albo 
Praterstrasse 43.

Przegląd polityczny.
Lwów 26. lutego.

W kołach prawicy zastanawiają się obecnie 
nad tern, czy nie dałyby się przeprowadzić dalsze 
zmiany w przedłożonej przez podkomitet ugodzie 
z koleją Północną, a to dla pozyskania kluba pra 
wegp środka. Zaznaczyć trzeba, że dotychczas 
oświadczyły się wszystkie kluby prawicy znako
mitą większością w zasadzie za projektem, co 
z drugiej strony bynajmniej nie wyklucza dal
szych zmian i poprawek. W sferach kompeten
tnych spodziewają jeszcze w tej sesji załatwić 
ngodę z koleją Północną.

W. Allg. Ztg. dowiaduje się, że Rząd zamy
śla wnieść kredyt dodatkowy na regulacje rzek 
galicyjskich. W budżet wstawiono na ten cel jak 
wiadomo 320 000 złr. — Rząd ma w przedłoże
niu domagać sję dodatkowego kredytu 120.000 złr. 
a oprócz tego na roboty przygotowav/cze, wypra
cowanie planów itp. 300 do 400.000 złr. Jeżeli 
wiadomość ta się sprawdzi, świadczyć ona będzie, 
że Rząd stracił już wszelką nadzieję, przyjęcia 
przez Izbę projektu ustawy regulacyjnej, skoro do- 
datkowemi kredytami zamierza choć częściowo ją 
uzupełnić.

W Izbie panów chcianoby ile możności przy
spieszyć załatwienie ustawy kongrualnej. Komisja 

dnośna wygotuje prawdopodobnie wkrótce swe 
sprawozdanie, które co do czasu wejścia w życie 
ustawy będzie identyczna a odrzuconym przez Izbę 
wnioskiem K la ic ’a.

Dnia 24. bm. rozpoczęły się wybory do ber
neńskiej Izby handlowej. Agitacja i udział wybor
ców nadzwyczajny. Ostateczny wynik wyborów 
dotychczas nie wiadomy.

Petersburskie pisma donoszą, że w sprawie 
pożarn cerkwi w Jacobstacie w Karlandji redak
torom SwieL, i Notę. Wremja udzieloną została 
surowa nagana aa „ h  nie dające się mczem u- 
sprawiedliwić zachowanie się przy omawianiu 
w swych szpaltach pomienionej sprawy. Widać 
a tego, że Niemcy są jeszcze bardzo silni w Pe- 
tersbugn. — Według zapewnień dzienników an
gielskich wojska rosyjskie są już tylko o 80 mil 
angielskich (około 15 austrjackich) od Heratn. 
Naturalnie, że Journal de St. Petersbourg wypiera 
się tego, jak to czynił przed półtora rokiem z po
wodu Merwu.

W Sejmie praskim toczyły się d. 23. b. m. 
obrady nad et°tatem Ministerstwa oświaty, w Hó 
rych wystąpili z mowami z Polaków: ks. S t a -  
b l e w s k i ,  z posłów niemieckich W i n d t h o r s t  
i S c h o r l e m e r .  Mowy te, dotyczące przeważnie 
sprawy polskiej, bądź to w całości bądź w stre
szczenia podamy jntro.

Ostatniemu posiedzeniu konferencji afryk.,mają
cemu się odbyć dzisiaj, będzie niezawodnie prze
wodniczyć ks. B i s m a r k .  Zatwierdzenie afrykań
skiego Towarzystwa ze strony Porty jest oczeki
wane.

Edward Hartmann, słynny analityk zasady 
bezwiednej i autor osławionych artykułów p. t. 
„Riickgang des Deustchthums*, ogłosił w naj- 
wszym numerze Gegenwart list trzeci, niby jako 
odpowiedź na doznane krytyki. Główne ustępy

Hartmann pragnie, aby Niemcy w Austrji, po
pierani sympatjami niemieckiemi cesarstwa, ra 
chowali atoli na własne siły — gdyż jego pla
ny aneksyjne nie sięgają dalej, niż do Tyrolu 
liczącego 1% miliona ludności czysto niemieckiej, 
i do okręgów Egry 1 górnej Elby w Czechach. 
Mniema on, że Anstrja mogłaby te okręgi odstą
pić bez naruszenia swojej geograficznej konfigu
racji. ■ Tak rozporządziwszy dwiema prowincjami 
Austrji, przechodzi filozof niemiecki do Lwestji 
polskiej i mówi: .Jasno to wypowiedziałem, że
uważałbym za europejskie nieszczęście przywró
cenie Polski, choćby było połączone z pokojowo 
usposobionem państwem zachodnio-słowiańskiem — 
i dlatego polecałem bezwzględną germanizację i 
rusyfikację krajów niegdyś polskich, pod Rządem 
niemieckim i rosyjskim. Tylko wtedy, gdy isto
tnie przeprowadzimy tę germanizację, będziemy 
w położeniu rozszerzenia granic cesarstwa, na 
Wschód, w razie gdyby Rosja chciała nań się 
zgodzić, aby sobie nłatwić ostateczne zrusyfiko
wanie wschodnich prowincyj polskich * Oto są 
dwie główne myśli nowego pisma p. H artm anna; 
zamykają się one w zamiarach aneksji Tyrolu 
i północnych Czech od Austrji, oraz Królestwa 
Polskiego od Rosji, na rzecz cesarstwa niemiec
kiego — aa zgodą tych, dwóch państw, które 
winne dla osiągnięcia tego celu przejąć się po 
trzebą agermanizowania Polaków do szczętu. Je
śli ciemną i rozpaczliwą jest filozofja p. Hartmanna, 
to jego polityczne wywody mają pewuą naiwność, 
która nie wymaga odpowiedzi, ani komentarza — 
choć zasługuje na uwagę w Wiedniu i w Peters
burgu, dodaje Słowo warszawskie.

Neue fr. Presse donosi telegraficznie z Rzy
mu: Kardynał S im e o n  i, którego działalność ja 
ko jeneralnego prefekta kongregacji de propaganda 
fide nie podoba się papieżowi, będzie przeniesiony 
prawdopodobnie do sekretarjatu dla apostolskich 
breve Następcą jego ma zostać dotychczasowy 
sekretarz stanu, kardynał J  a c o b i n i. Kardynał 
C z a c k i  nie może zostać sekretarzem stanu, gdyż 
nie jest Włochem, jest słabowity i nielnbiany 
przez papieża. Na sekretarza stanu jest prawdo
podobnie przeznaczony kardynał Ł a u r e n z i .

Za błąd nważają w Londynie, że Rząd mia
nował księcia H a s s t n s ,  brata kedywa, High 
Commisioner’em w Sudanie. Kilkakrotnie oświad
czył G l a d s t o n e  i inni ministrowie, że SndsL 
powinien być uwolniony od despotyzmu turecko- 
egipskich paszów; misja G o r d o n a  miała na celu 
uzyskać dla Sudańczyków wolność i niepodległość. 
Tymczasem po śmierci Gordona, wyrusza Hassan, 
brat kedywa, z armją angielską do Sudaan, i to 
jako oficjalny reprezentant władcy Egiptu, jako 

reprezentant Islamu.* Nawet ministerjalne Daily 
News nie pochwalają tego kroku. Lecz generał 
W o 1 s e 1 e y ma teraz nieograuiczoną władzę w 
Sudanie i musi mieć powody, dla których bierze 
z sobą do Chartumu księcia Hassana, jako repre
zentanta mahometańskiego Rządu. Odpowiedzial
ność cięży w tym razie wyłącznie na generale 
Wolseley’u.

Ze Stambnłn donoszą do Pol. Cor., że spra 
wa nowego traktatu handlowego między Anstrją 
a Turcją na najlepszej jest drodze. Rokowania są 
w pełnym tokn.

Polit. Corr. donosi z Aten, że przesilenie ga
binetowe zupełnie jest usunięte po udzielenia pre
zydentowi ministrów Trikapisowi 116 głosami 
przeciw 112 wotum zaufania. Po głosowania od
czytano dekret królewski rozwiązujący Izbę. Nowe 
wybory rozpisano na 19. kwietnia, a otwarcie no
wej Izby na dzień 21. maja.

złożyli dziś wizytę p. G n i e w o s z o w i  referento
wi dla spraw galicyjskich w Ministerstwie wyznań 
i oświecenia.

(C.) Wiedeń 25. lntego W rzędzie spraw, 
któremi zajmowała się konferencja biskupów, była 
także kwestja święcenia niedziel. Słychać, że 
powzięte "chwały zamyślają biskupi przedłożyć 
cesarzowi w osobnym memoijale.

Telegramy biura koresp.
W iedeń 26. lntego. Wniosek do nstawy o po 

większeniu taboru wagonowego kolei Państwowych, 
odesłała Izba poselska do komisji budżetowej, 
wniosek zaś R i c h t e r a  w sprawie ceł od zboża 
do komisji ekonomicznej.

Ustawa o przedłużenie stanu wyjątkowego w 
okręgu Kotarskim, tudzież wniosek C h l u m e c k i e -  
go, dotyczący uwolnienia stowarzyszeń, opartych 
na wzajemuości od podatków i należytości, włą
cznie z odnośnem przedłożeniem rządowem, zo
stały przyjęte bez rozpraw w drugiem i trzeciem 
czytaniu.

Sprawozdanie rządowe, w kwestji opodatko
wania piwa, przyjęto do w; adomości, a odnośne 
petycje odstąpiono Rządowi do rozpatrzenia i od
powiedniego załatwienia.

Posłowie W i e s e n b u r g  i M e n g e r  inter
pelują prezydenta ministrów o przedłożenie proje
ktu do nstawy w sprawie polepszenia materjal- 
nego bytu dyurnistów.

Wniosek S c h o n e r e r a  żądający wezwania 
komisji należytościowej do przedłożenia Izbie w 
przeciągu 14 dni projektu do ustawy o opodatko
waniu giełdy, został odrzucony 161 głosami prze
ciw 131.

Następne posiedzenie w piątek.
W iedeń 26. lątego. Izba panów przyjęła 

przedłożenie o zmianie i nzapełn. min nstawy 
przemysłowej według nchwały Izby poselskiej 
z uchyleniem poprawki B e z e c n e g o  „o dzieciach 
niżej lat 14.* Minister htndln i rolnictwa, tu 
dzież sprawozdawca B l o m e  przemawiali za u- 
cbwałą nstawy bez wszelki _j zmiany.

Kardynał S c h w a r z e n b e r g  oświadczył, że 
życzyłby sobie zrównania świąt z niedzielami, ze 
względu jednakże na przyjście do skntku ustawy, 
uie wnosi poprawek.

Następne posiedzenie w piątek.
Wiedeń 26. lutego. Wezoraj po południu wy

jechała cesarzowa do Amsterdamu.
R a g u za  26. lutego. Jacht.„M iramare* wiozą

cy cesarsewiczowstwo przybył przy spokojnem 
morzu i łagodnej pogodzie o godzinie 3. miu. 10. 
do Lacromy. Miasto wraz z Gravosą świątecznie 
przystrojone. Mieszkańcy witają radosnemi okrzy
kami przybycie dostojnych podróżnych.

Raguza 26. lntego. W La „om ie powitali parę 
cesarzewiczowską namiestnik J o v a n o v i c h ,  sta
rosta i naczelnik gminy. Pogoda przepyszna. 
Wieczorem odbyła się wspaniała iluminacja. Na 
rie lu  domach jaśniały oświetlone napisy. W por
cie i na wzgórzach spalono ognie bengalskie i ra
kiety. Tłumy ludncści snuły się po nlicach.

Berlin 26. lutego. Beichsaiueiger ogłaszn roz
porządzenie prezydenta Rządu miejscowego w 
Wrocławiu, zabraniające przvWózu nierogacizny z 
Austro-Węgier. Zakaż ten ma zapobiedz możliwe
mu zawleczeniu zarazy pyskowej i racicznej.

Bruksela 26. lutego. Wczoraj zaprzestało pra
cy w kopalniach węgla dalszych 3000 robotników. 
Strejkujących obecnie jest już około 9000.

Shanghai 26. lntego. Obiega pogłoska, że 
C o u r b e t  zajął wyspę Pootoo, na  wschód od 
Cbu8ann i że wraca do Formosy.

P a ry ż  26. lutego Rząd wynajął nowe parow
ce do transportu węgla i żywności do Tonkinn.

P a r y ż  26. lutego. R a d a  p u n i c y p a l n a  
przyjęła 52 głosami przeciw 2 mocję, wyrażającą

Paryż 96. lutego. Pewne indywiduum, nazwi
skiem B a l t h a z a r  napadło na ministra handlu 
R o u v i e r ’a na „Quai d’Orsay“ i wymierzyło mu 
dwa policzki. R o u v i e r  odpowiedział instynk
towo dwoma kopnięciami nogi, które powaliły 
B a l t h a z a r a  o ziemię. Napastnik ma być da
lekim krewnym ministra, którego molestował od 
dawna o posadę i o pieniądze. B a l t h a z a r  zo
stał uwięziony.

K a ir 26. lntego. Oddział B r a c k e n b n r  y’ego 
przybył 21. bm. na odległość około 40 mil od 
Abuhamed. Mijając miejscowość, gdzie pułkownik 
S t e w a r t  został zamordowany, znalazł tam karty 
wizytowe Stewarta i rozmaite papiery konsulów 
H e r b i n a  i P o w e r a .  Brackenbury kazał zbu
rzyć posiadłość głównego sprawcy morda.

Wiadomości giełdowe.
(?) W iedeń 24. lntego. Spadek konaolów angielskich 

i złotej renty węgierskiej łączono na wozorajszej giełdzie 
wieczornej z najróżnorodniejezemi pogłoskami. Mówiono 
tedy o angielakiem ultimatum, o przedażach podjętych ja
kiejś berlińskiej firmy. Po oświadozenin lorda Fitzmau- 
rioe’a w Londynie Izbie gmin, że Rosja nie maszeruje na 
Herat, spekulacja się uspokoiła. Na rozwój knrsu wpły
nęło niekorzystnie nieogłoszenie bilansu węgierskiego Ban
ka kredytowego. Ogólna atoli tendenoja nie byli tern al- 
terowaną.

Notowano: Kredyty S06‘60 (o 40 et. mniej jak wozo- 
raj), Anglozy 108'26, Landerbanki 106, Nordbany 2462, 
Czerniowieckie 223'76, Państwowe 309, Lndwiki 272 70, 
Tramwaje 216. Reagowały natcmiaBt: majowa 83-66, sre
brna 83-85, węgierska banknotowa 94*06. Napoleony 9'80, 
marki 60 60, rabie 1'30.

(4 izoy handlowej). I. akoje
iŁ: ‘------ ----- --- ------

s m

II v i t  „Daoii
(C.) Wiedeń 25. lutego. Bis! np krakowski, 

biskup przemysk i zarządca kapituły tarnowskiej,

O B R A Z
malowany na płótnie w dębowych ramach 

przedstawiający
św. Marję Magdalenę,

jest tanie do zbycia. 
Wiadomość u stolarza przy nlicy 8a- 

piehy I. 21.______________

Apteł? i  M i ”
jest dr wydzierżawienia lub do 

sprzedania.
Bliższa wiaaomość u właści

ciela tamże.

dla Riądu naganę za dalekie przedsiębiorstwa P°'taaaka
lityki kolonialnej. Prawica wstrzymała się od głotf iSWm Srebro - -  ■—, Ńapcląńdar ~ 9*80, 
sowania. Inna, przyjęta jednomyślni^ mocja wy- tt®a* " “L 10® marek niemieckich 60*66 
raża sympatje dla wojska i marynarki.

Darmstadt 26. lntego. W drugiej Izbie oś', lad- 
cajł minister stanu F i n g e r ,  że kwestja obsadze
nia stolicy bisknpiej w Moguncji nie weszła dotąd 
w nowe stadjnm, pierwej bowiem musi Kurja po
dać rękę do zgody.

Paryż 26. lutego. Izba deputowanych przy- 
ęła 316 głosami przeciw 175 nadwyżkę taksy 

od zboża. Ogólne cło importu od zboża wynosi 
zatem 3 franki. Izba uchwaliła cło 6 franków 60 
centimów na zaeuropejskie zboże, dowożone do 
Francji z portów europejskich.

L w ó w  <3.25. lntego. 
za sztukę: Kolei gal. Karola Ludwika 4 200 zlr. 271 26 do 
274 60, Kolei Lwów.-Csera.-Ja**y 221 — do 226'—, Banka 
hipot. galio. 281'— do 288 —, Banka kred. gal. 287'— do 
242'—. II. Listy zastawne na «0 złr. wal. anstr. Towars. 
kredyt, gal. ziem. 5°/, 99 60 do 100*60, Towarz. kredyt. 
gaL ziem. 4*/, 91 76 do 93 —, _ow. kred. gal. ziem. 6*1, 
99" 10 do 100-60, Tow. kred. gal. ziem. 4*/, 87'76 do 88 76, 
Banka krajowego 41/,*/, w. a. 91'— do 92-—, Banko 
hip. gal. 6*L 101'— do 102'—, Banku hip. gal. 6*1, 96 60 
do 97 60, Banka hipot. gaL z 6*/, prem. 98 60 do 99 60, 
III. Listy dłużne za 100 złr. Galie. zakł. kred. wtońo 
(dawniej 6*1,) 8•/, w. a. w likwid. 68'— do 60-—, Gal. zakł. 
kred. tośc (dawniej 6*1,) 2*/,'/, w. a. w likwid. 68‘— do 
60’—, Ogólno 'dla. kredyt, zakł. dla Gal. i Bok. 0*>, los 
w 1. 15 —'— do — 1Y. Obiigi za 100 złr. indemniu 
cyjne galio. 6*1, 102-20 do 108-20, Komunalne gal. Zakład 
kredyt, włość, (dawniej 6'/,) 3*1, w. a. w likwid. 
—■— dr —■—, 6*1, Ohligi Koman. Banka krajowego 
L emisji 9676 do 9776, Potyczki krajów, z r 187*1 
6*1, 10276 do 104-—, Potyczki krajowej z r. 1888, 
90 60 c 9160, Losy miasta Krakowa 18'— do 2 0 —, 
Losy miasta Stanisławowa 2250 do 24*60. Y. Monety 
Dukat holendorski 672 do 6’82 Dukat oesarald 676 dc 
6*86, Napoleonder 9*76 do 9 86, Pół-impeiiał rosyjski 10 06 
do 10*16, Rubel rosyjski srebrny 1'64 do 1*64, Rubel rosyjski 
papierowy 1 :»9 do 1*31, 100 marek nie:; ieakioli 60 26
do 60 96, Srebro za 100 złr. — do —*—-, Kupony 
w srebrzo za ICO złr. — — do — . Fierwaen oyfrt 
wszystkich pozycji znaczy: „płacą,1 draga „żądają."

W i e d e ń  d. 26. lutego gods. 10. min. 30 Akcje 
kredytowe 806 60, Angln-Anato. 10810, Akoje banku Union 
78 80, Kolej Karola Ludwika 27J60, Fotudn. 142-50, 
Renta papierowa 88‘67, Listy zastawne galio. banka hipot. 
101'—, Galicyjski bank rustykalny —'—, ObLigi 4•/„•/, 
pożyczki krajowej z roku 1888 90 60, Lcey z ro i 
1864 —'- - , Nzpoleondor 9 80 Rubel papierowy 1 80. 
Usposobienie: stałe.

W i e d e ń  d. 26. lntego gada. 1 mi%. 46. Akaje cip 
tow, góra. 46 80, Węg. akcje idyt. 816 25, Akoje aaglo- 
austr. 107 60 Akcje banka UnJiha 78 —, Akaj< Karat* 
Ludwika 27160, Akcje kolei północnej 249 76 Akoje kole* 
południowej 14410, Akcje koloi AKóidekiej 18776, Akcjo 
Stiatibahs S08'30, Akcje kolei Lwowsko-Gzemiowieokiej 
219 76, Akoje kolei węgier. północno-wsobodaioj 177'—, 
Wiedeńskie losy 1^6 26, Akoje kolei Rudolfa —'—, Akoje 
kolei Albreohta — . Węgierskie obligacje państwa
w słoede 108 26, Galicyjskie ofelig, indemnizaoyjse 102—, 
Losy r:galaoji Gity 118 60, Losy tureckie 104 60 Węgierski 
rsata 98 65,. Akcje banku związkowego 106 76, Akoje banki 
obrotowego —'—, Akoje kolei węgiersko-galicyjskiej —-—, 
Akcje cnlei państwowej — —, Kubel papierów; 1 80*/i, 
Wę .Gnu ’ losy 118 76.. Marek siemieoki —•—. Usposobię 
nie: spokojne.

W i e d e ń  d. 26 lntego gatT 6 min. 61. Jednolitj 
dług ińi i banknot):o i 83 66, w srebrze 8406, Reiti 
w złocie 107’40, §*/, sastr. renta marotwa 92 40, Akoje 

wiedeńskiego 866'—, kredytowego 305*70, Loncji
Dukat ces.

spirytus loco 43*26 olej i ,r akoi 12-60 m. P a r  . i t  
mąki 169 Ugr. 46*60 fr., olej rzepakowy —*—, spirytus 
— fr.

M a l t o .  W i e d e ń  d. 26. lntego: 13 60 do 1376. 
B r e m a :  7*20 do — . H a m b u r g :  7 80, na laty 
7*26. na listopad-marzeo 780. A n t w e r p j a :  na 
luty 18*—. N o w y - Y o r k :  8'—. F i l a d e l f j a :  7'*!,.

Przyjechali do Lwowa dnia 26. lutego.
HOTEL ŻORZA. M. hr. Łoś z Bortkowa, B. Horody- 

ski z Kroguloa, J. Maniewaki z Cześnik, B. Komarnioki 
Pobocza, S. Homolacz z Balio.

HOTEL EUROPEJSKI. J. Poniatowski z Kijowa, T. 
Szymanowski z Psasowa, W. Czerkawski z Rosji, L. Cze- 
koński e Czortkowa, K. Jar noki i L. Ehrenreich z Toma
szowa, A  Suchanek ze Stryja.

HOTEL LANGA. A. Witosławski i W. Ornstein z Bro
dów, F. Weber i A. Brandt z Wiednia, E. Schretter z Ja- 
niszówki, A. Dórman ze Złoczowa.

HOTEL ANGIELSKI. Z. Madejski z Jabłonioy, M. 
Mieczkowski z Warszawy, F. Jastrzębski z Ustrzyk gór
nych.

HOTEL FRANCUSKI. J. księżna Jabłonowska z Bur- 
sztyna, Z. Pruszyński z Krakowa, W. Straszewski z Woli 
zgtobieńskiej, J. Strutyński z Zaleszczyk małych, J. Krzy- 
szkowski z Krakowca.

HOTEL KRAKOWSKI. F. Dobrzyoki z Żółkwi, L. 
Ostrowski z Sokala, P. Ozimkiewicz z Drohobycza.

HOTEL LAZARUSA. H. Weissglass z Horodnicy, 8. 
Samnely i W. Mieczkowski z Tsrnowa, Z. Mordkowioz i 
Y. Leligdowioz z Bnczsczs.

P o c i ą g i  k o l e j o w e .
Od 20. maja 1884.

Według zegara lwowskiego.
O D C H O D Z Ą  ZE  L W O W A .

DO KRAKOWA: o godzinie 10 min. 46 wieczorem 
pospieszny), o godz. 4 min. 5 rano (pociąg oso- 
o godz. 6. m. 3. po połndnin (pooiąg mięszany) i 

36 rano (pooiąg mięszany lokalny).
DO PODWOŁOCZYSK, z głównego dworoz: o gods 

6 min. 66 rano (pooiąg pospieszny), o g. 12 min. 81 po po
łudniu i o godz. 10 mm. 27 wieczór (pociąg mięszany).

!DO CZERNIOWIEC: o godzinie 6 min. 30 uj 
(pooiąg pospiaezny), o godz. 12 min. 15 po połndnin. 
i o godz. 11 min. 10 w nooy (pooiąg mięszany).

DO PODWOŁOCZYSK: z dworoz na Podzamoęe 
o godz. 6 m. 6 rano (pociąg pospieszny), o godz. '12 min. 
67 po połndnin i o godz. 10 min. 66 wieczór (pooiąg 
mięszany).

o g
iwy), u 

odz. 6

C . Ic. je n . D yrekeja  anstr. ko lei pańztw ow ych.

B e r l i n  d. 26. lntego godz. 6 min. 36. Rosyjski 
banknoty 916 20, Akcje kredytowe 619 60, Los w i; 
239 60, Gńliayjskie 113 60, Kolei romańskiej 65 60, Anstrja 
olde bąńknoty 165 20. Po zamknięciu giełdy: kredytów) 
— —ą^Łombmrdy — .
Wt _l o r y ń  Renta 3*1, 81*36.

T e l e g r a m y  z b o ż o w e  d  26. lntegr- W ' 
c ń :  Pszenica 8 26, do 8 60 złr., tyio —-— do —>*— 

J r .3 jęczmień — do — złr., koknradza ■ — dt 
—•— złr., owies —•— aa —■—, okowita pr. 10.000 i .■ 
oroooat 27*60 do 27 76 złr. B u d a p e s z t :  Pszonion 100 
kilogramów (na wiosnę) 8*22 do 8*23 złr., rzepak 
(na sierpień-wrzemeń) —•— złr. B e r l i n :  Pszenica kolt* 
na kwiecień - maj) 166 26 m., tyto —’— m .,

Wyctąg z rozkładu jazdy 
w ażnego od 15. lutego 1885 r .

ODJAZD ZE LWOWA.
Pociąg mięszany: o godz. 6 min. 40 rano do Stryja.
Pooiąg osobowy: o godz. 11 min. 25 przed po południem 

do Stryja, Stanisławowa, Drohobyoza, Borysławia, Chy- 
rowa.

Pooiąg mięszany: o godz. 6 min. 45 wieozór do Stryju, 
Stanisławowa, Hnsiatyna, Drohobyoza, Chyrowa, Zagó
rza, Zwardonia.

PRZYJAZD DO LWOWA.
Pooiąg mięszany: o godz.8 min. 39 rano ze Stryja, Stani

sławowa, Chyrowa, Zagórza, Zwardonia.
Pooiąg osobowy: o goaz. 4 min. 17 po połndnin ze Stryja, 

Stanisławowa, Drohobycza, Borysławia, Chyrowa. .
Pooiąg mięszany: o godz. 1 m 39 w nooy z Hnsiatyną, Stani

sławowa, Chyrowa, Drohobycza, Borysławia, Zwardonia.

Apteka RUCKERA we Lwowie
poleca

P re p a ra ty  a £um y i w y ro b y  kauczukow e, dla
potrzeb chirurgicznych i innyoh podobnych. (2)

Autobiografia Jana Lama
z portretem

znajduje się w kalendarzu „M achy* na i 1885 
Do nabycia w administracji Dsien, >Uta Polskiego 

po 80 ct., z przesyłką 85 ct.

Jako pewną i korzystną
lok ację  k a p ita łó w

pcleoam 3

r/o i 57. listy zastawne gal to?. trel ziemsHego
i sprzedaję takowe

po nnjnm iarkew ańgzyni knrsie  " V 8

AUGUST SCHELLENBERG
DOM BANKOW Y i KANTOR WYMIANY 

■we Lw ow ie.
y ęPMry W W W W f f T ■P*

1342 1—3

TVa P o s t !

FOSFORAN ZELAZA
LERASA APTEKARZA, DOKTORA NAUK ŚCISŁYCH

W  płynie podobnym do zgęszczonej żelazistej wody mineralnej, 
jest jedynym  środkiem żelazistym zbliżającym się do składu kulek 
krwi, a posiad S nad resztą preparatów żelazistych tę w yższość że 
działaw  sp >sób odtwarzajgcy krew i kości. Nigdy niesprawia zatwar
dzenia i  nie utrudza Zolgdk" nie czerni zębów: używa się zaw sze  
z dobrym sKutkiem w  bt 'eściach żołądka, przeciw bladości cery, nió- 
dokrewnościi w szystl i ;h ych cierpieniach którym podlegają nie
wiasty, panny i dzieci blade niedokrwiste, cierpiące ni mdłości brak 
apetytu.

PARTŻ, 8 , ULICA VlVIBNNB I W E WSZYSTKICH GŁÓWNYCH APTEKACH.

SZTOKFISZl
moczony po 40 centów kilo 
suchy . 90 .  „

W yzlna  solona „ :-40 „ ’
Węg- marynowany po złr. 2'40 kilo
S ard y n k i francuskie „Grodo“ po 26, 36 

40, 60 i złr. 1 20 puszka.
S ardynk i z Nantes najprzedniejsze po 80 

ct. i złr. 1 50 puszka.
Anchovis duńskie po 80 ot. puszka.
© m ary króler-skw po 60 ot. i złr. 1-30 

puH-.ica.
Ł o so ś Colombia po 9Q ct. paszka.
Ł osoś norwegski w oliwie po złr. 2*20 

puszka.
Ś ledzie  stralsnndskie po 65 ct. i złr. l'3< 

pn-zka.
Ś ledz ie  wędzone do 10 ct i 16 ct. sztuka.

„ marynowane po 12 ct. sztuka.
„ solone po 1 i 12 ct sztnki

K aw ior asiracbaóski, Ł osoś wędzony 
nadrenski, różne wsy, musztardy i przy 
pra, y, jskoteż 1002 9 - 0

Najprzedniejszą 0 1’ w ę j rp
we fiaszeczkach po 10, 29,30, 60 i złr. 1 20 

poleca handel

St. Markiewicza
we Lwowie, w Rypkn J. 4g,

We Lwowie n pp. Bioira MikoiaLcha, Ruckera, Beizera i Nablika.

Katalogi ja rzy n  i nasion 
kw iatow ych jakoteż pięknych 
gwoździków z Klattau, róż, 
georginij i innych roślin już 
wyszły i mogą być przesłane 
miłośnikom na żądanie gratis 

franko. 2 poważani

Józef Waiter,
ogrodnik w Klattau, w Czechach.

Ż ołądek, krew , 
głow a.

Najlepszy środek
przeciwko wszelkim niedyspo
zycjom, mdłościom, dyarji 

bolewi zębów itp.

Zęby, skóra, 
usta.

Jako doskonały środek żołądkowy
U śm ierzające kurcze.

Jako tynktura do zębów i woda do ust.
Jako  środek  toaletow y.

Jako  napój  orze źwia jąc y .
C en a  jed n e j flaszki 50 ct. Żądać należy wyraźnie Mentyny 
Nensteina i sw atać, ażeby każda flaszka zaopatrzoną łyia'"C..:'r 

w  n aszą  m arkę ochronną.
t ów ny sktad d la A uatro-W ęgier: we Wiednia, w aptece „znm 

heil Leopold*, P*adt, Ecke der Spiegel- nnd Piankę igasse 6. — We Lwowie 
w aptec p. Zygmunta Rnckera i Józefa Beisera. 2747 10— 16

t̂wtiWćMia i kajsołti z reślin
M A T 1 C O

w s ła b o śc ia c h  m ęsk ich  n a j
sk u te c z n ie js z y  ś ro d e k

)Flaszki wstrzykiwań 40 cnt. Ka- 
003 psuiek 80 cnt.) 9 -0 

Polesi apteka „pod Lw n* we Lwe- 
wle abek Brygidek.

K. KRZYŻ.AŃOW SKEEGO.
Zamówienia z prowincji nsknte- 

cznia się odwrotną pocztą.

Najnowszy wynakzekl
1 Kaszlowi

niezrównane w skuteczności

CUKIERKI
z ekstraktu klołnowego

w pakieoikach po ]12 i 18 \ct. a. w. są do 
aabycia w handlach korzeniach we Lwowie 
a pp. St. Markiewicza, I Balłabana, P. 
Górskiego, A. Soleckiego i Fi Czarneckiego.

M. A- Trem ker i Spółka
w  D eatsch  K reutz, wynalazca i prodne.

Jeneralna ajencja 'u pana 
i268 JET1, K r a w g e
we Lwowie, ul. Sykstjuska 17.

Dra Hartmanna

A U X I L I U M
wypróbowany środek przeciwko

r z e r z ą c z c e
u mężczyzn 

i npławom u kobiet
preparat sporząd sny ściśle wedłng 
przepisów medycznych leczy bez wstrzy
kiwania i bez boln, tudzież bez wszel 
kich następstw, tak świeżo powstałe.

jak też zadawnione, grun
townie i w jak najkrót
szym czasie. Należy żądać 

f wyraźnie dra Hartmanna 
xiliam dla mężczyzn 

' i kobiet dostać go można 
*U’. w r a z  z broszurą informa 

cyjną i kartą uprawniającą do konsnl 
taoji w Zakładzie dra Hartmanna we 
wszystkich aptekach większych, po 2 

zł*. 80 ct.
Skład główny: W . T w erd y ,
Apoth. I., K ohlm arirt 11, W ien.

NB. Dr. Hartmo' n ordynuje w dnie 
powszednie od godziny 9. rano do 6. 
wieozór, zaś w niedziel* i święta on 
godziny 9. rano do 2. po połndnin 
w swym Zakładzie, w którym leczy 
i nadal jak dotąd wszystkie ohoroc^ 
skórne i tajemnicze, a szczególniej 
osłabienie siły męzkiej, wedłng bardzo 
skutecznej metody bez następstw przy 
krych. tr dzież kiłę i wrzody wszelkiego 
rodzaju. Lekarstwa rozp-ła się w sposób 
jak najdyskretniejszy. Honorarjnm 

umiarkowane. Także listownie.
W ien, S tą d t, Sellergasse N r . I I

Skład we Lwowie: u Piotra Miko- 
lascha apt., w Tarnopoli: Fr. Jamro. 
lęiewioz apt. 1019 11 — 0

nźjrwa się z najpo
myślniejszym sku
tkiem przeciw ku-

 n ilem  nporeijr-
wym , Kuta. n, k ok lnz iow i, n e rw o 
wej i r y t a c j i  n u e i y ń  p lacow ych 

w szelkim  eierpleniom  pieralow ym  
Liekarze paryscy zawsze z pomyślnym 8ku 
kiem go przepisują. Łyżeozka od kawy 

jest dostateczną.
Dostać można w Paryżu n dr. Chable, 

rue Yirienne 36. — We Lwowie w aptece 
P. Mikolascha. 1088 8 —0

Zatecką rozsadę chmielu
wyborową gwarantowaną, adolną do 
kiełkowania roasełu w chmielą miej
skim po 7 złr., w chmielu wiejskim 
po 6 jłr. w ilości 1000 sztuk, w wiel
kich ilościach jeszcae taniej.
1269 A . L .  S te in , Za te c . (Czechy). 4 ?

Nie musi się koniecznie kapować kawę 
Oeylon po złr. 2’08 za kilo, by dobrą 
i aromaty zzną kawę m ieć, wprawdzie 
Ceylon jest nsjnzlaohetniejszym gatunkiem 
w kawach, pomimo tego są tańsze kawy 

aromatyczne i oardzo dobre.

H A « D E L

H i  B i U i B i l i
w e  L w o w i e ,

poleca

Na, Post I
poleca handel

ST. W O J C IE C H O W S K IE G O
wyborną BRYNDZĘ

kilkanaście gatunków Sera, M arynaty  
z W ęg o rza , Ł ososia , M inoga, Adscho- 
vi8, Ś led z ie  Stralsnndzkie, zwvkłf i wę
dzone, O m ary , K aw io r astrachański

i wiele innych. 1122 2—0

R i o ...............................
S a n t o z .........................
( J o lo m b a .....................
P o r t o r ie o .....................
L a g u a ir a ....................
Laguaira doża . _. . .
C ey lou  wyśmienita . .
C eylon  drobaa . . . »
C ey lon  średnia . . .
C ey lon  gruboziarnista 

10 Złota Jawa prawdziwa 
C eylon  perłowa . . .
M oeea arabska . . . .

Szanowna Publiczność wybrawszy so 
bie z powyższych gatunków kawy jeden 
gatunek, może przy taniej cenie wy śmie- 
-litą i aromatyczną kawę mieć, nie zwa- 
żająo na różne protekcje, obałamnoenia 

rajowe i zagraniczne. 1148 7 —(

Jukier w głowach 38 ct,

, złr. 6'40
.  680  „ 7-20 
.  8— 
„ 840 
_ 880  
, 920  
, 960  
, 10' -  
, 10-40 
, 10- -  
, 10*40 
, 9-20

• O O O O O O O O O O O O f
3 7 .  I  -  O S Y  

0 anstr. Towarzystwa kredyt, 
ziemskiego

roaenie 6 ciągnień

G łó w n a  w y g ra n a  z ł r . 5 0 .0 0 0
jakoteż

4 %  L O S Y  
Jwęgier. banku hipotecznego

V rocznie 8 ciągnienia
. Główna wygrana złr. 5 0 .0 0 0
w korzystne dla lokacji kancji sprzedajemy 
0  po niżej knrsu dziennego
0 
o

1

SOKALiLILIEN
j j  DOM BANKOW Y i K A N TO R  W YM IANY. £
▼ Polecenia z prowinoji wykonujemy T  
0  bezzwłocznie bez doliczenia prowizji, Q 
Q także za zaliocką. 1058 6 - 0  4 Q
•CbOO0 0 0 0 0 0 0 0 0 6



DZIENNIK POLSKI

„ W E B A  K I N G . ”

„Weba King“ jest 60 procent tańszą od zwykłego płótna i przewyż
sza takowe trzykrotną trwałością. Nie należy przeto „Weby King“ 
i zwykłe płótno stawiać w jednym i tym samym rzędzie.

„Weba King" sporządzoną jest z najprzedniejszej szwajcarskiej przędzy
zwanej „Draht Garn." Posiada ona nadzwyczajną elastyczność, tudzież wyrugowała 
z powodzeniem owe gatunki płócien, które sporządzane bywają z odpadków przędzy 
już i tak słabych, a które przez chemiczną apreturę resztki swej trwałości tracą.

„Weba King" zyskała ąobie w rodzinach i domostwie zupełne uznanie — 
to też współzawodnicy natii bardzo zajmują się tym artykułem handlu 
naszego i darmo robią nam reklam^ za co tylko wdzięczni im być możemy.

Próbki „Weby King" bezpłatnie i franko przesyłamy W większych kawał
kach, które można przeprać i t. d. s_.>wem najdokładniej przekonać się
0 niespożytej trwałości i doskonałości naszego towaru — i nikt niech nie 
kupuje „Weby King“ dokąd się w sposób powyższy nie przekona, że w razie nabycia 
otrzyma towar dobry, który nigdy kupującego nie zawiedzie. Oczywiście „Weba King“ 
musi być od nas, ponieważ bardzo możebnym jest, że P. T. Publiczności zamiast pra
wdziwej „Weby King" podsuniętym być może co innego, na co jeden z naszych sza
nownych konkurentów zup in ie  bezinteresownie uwagę Jej zwraca.

Znak nasz jest urzędownie ochronionym, kto go naśladuje zostanie 
sądownie ukaranym, l329 x_0

C @ 3 D . 3 r  0 3 3 3 7 -  3 S I i a a . g ' : “

1 sztuka 78 ctm. szeroka 20 mtr. długa na grubszą bieliznę . . . złr. 7-—
1 sztuka 88 ctm. szeroka 20 mtr. długa na cienką damskę, męską i wszelką

łóżkową bieliznę.......................................................................................złr . 8 50
1 sztuka 175 ctm. szeroua 15 mtr. długa na 6 prześcieradeł bez szwu,

każde 2 1/, mtr. długie  .......................................złr. 11’80
Ten sam gatunek 200 ctm. s z e r o k i ................................................złr. 12'80

1 sztuka 175 ctm. szeroka 15 mtr. długa na bardzo cienkie prześcieradła złr. IB'—
Wyrób nasz „Weby Kiag“ nabyć można niefałszowany jedynie 

w naszym składzie

WE LWOWIE,

przy ulicy Karola Ludwika I. i.

Ł  B E Y E R  i  S p ó ł k a .

I

| Uniwersalne pługi stalowe,
^ wchodzące na 4 —8, 6 —10 i 8—14 cali głębokości;

l 4-skibow© pługi »iejt>owe* j
■brony I w alce, 1293 6-0 |

Siewniki rzędowe (Dry łowni ki)
siewniki szeroborzutne,

1
r

I:
j t
! :
:
:

POD ZŁOTYM LWEM
p o l e c a

IPło-faTLSu d O B C lO W S
sztuka 23 7* metr. czyli 89 łokci polskich

od złr. 8, 9, 10 i wyżej.
Z a  dobroć i tr w a ło ś ć  za rę cza  się.

1 3 0 NVH ANlVMViai ANN310 Ołd

dostarcza  ja k ó  specjalność a g r o n o m i c z n a  f a b r y k a  m a s z y n  |

U M R A T H  & Spółka Praga-Bubna. j
W ” K atalogi g ra tis  i franco. " W  |

Do wynajęcia obszerny

SKLEP
przy ulicy Dominikańskiej 1. 1 

Bliższej wiadomości powziąć 
można obok w aptece. -342 1—3

Młoda osoba
biegła w języka polskim, niemieckim, 
francuskim oraz mizyka i«, poszukuje 
miejsca jako Tow arzyszka do starszej 

osoby lub młodej panienki.
Ł sk a i” zgłoszenia pod adresem 

M. S . Administracja „Dsiennikł Polskiego.

M A S Ł O
zarząd Nowego Sioła pod Stryjem, wysyła 
masło t 6 cio kilogramowych paczkach 
z opakowaniem : franko ' r dwóch ga.tun 
kach. 1) Deser, .te, nłt„olone io 6 itr 
2) Świeża, bardzo dubre po S złr. 50 cnt.

OAszczególnione na wystawach!
Medal państwowy 1

Jedyny d świadczony środek na

Hlieuinaty%ma
wszelkiego rodzaju jest

„A ntigouttine vógótale“
JULIANA HAUSBERGA

magistra farmacji w Tarnopolu.
Cena za flakon 1 złr. 25 cl.

Główne składy we Lwowie w apt Z 
Buck sra, w Krakowie w apt. W. dyk 
w Tarnopola w apt. Fr. Jamrog ewiczs 
i Leona Fleischznana i w aptekach na 
prowincji. l0h6 12~ °

atif-Chambard
ZIÓŁKA PRZECZYSZCZAJĄCE

Pana CHAMBARD •Paryżu
W skład których wchodzą wyła czule 

rośliny i kwiaty, 
stanowił środek 
przeczyszczający, 
najprzyjemniejszy 
i najtańszy Oso 
b^, bez óżnicy

I wieka, mo- 
68. 6° »  rwać 

1rr.i. oderwania się oa zajęć. Użycie ich 
oswobadza od zafiegmicnia i zołct, które 
się od czasu do czasu skupiaj} w zoł|Oka; 
utrzymaj} one stolec wolny, podniecaj} 
funkeye trawienia i cyrkulacyę krwi tóa- 
twiaja. Własności te sprawiaj}, ze użycie 
ich skutkuje pomyślnie przeciw : zawrotom 
głowy, migrenom, mdłościom, biciu serca, 
niutrazcnościom, zatwardieniom i wszel
kim dolegliwościom, pochodzącym z zafleg- 
mtetria kiszek lub źoładka.

We LWOWIE w aptekach: pp. K. Mizo- 
ŁASCUA, NaUIKA I UflłAIOWSUSAO Ctó

Dobrą i  pewną lokacją kapitałów
s ą

4°|0 i 5°|0 Listy zastawne gal. Towarz. kredyt, ziemsk.
ja k o te ż  1182 6—0

Listy zastawne gal. Banku hipotecznego
losu jące po 1 O z łr .

kupują i sprzedają pod najkorzystniejszymi warunka:

M K A &  1 M L ! ! ®
d o m  b a n k o w y  i k a n t o r  w y m i a n y .

1SZEŚĆ MEDALI ZASŁUGI i DYPLOM UZNANIA!'
za niezrównane wyroby io i 9-o

KOSMETYCZNE i TOALETOWE.

5  I r i ł o - w e

BECZUŁKI WINA
poleca handel

BEGELAJSKO • TOKIJSKICH NiS

K. F. POPOWICZA
w  T a r n o p o l u .

1 beczułka Hegelajskiego stołowego wina po złr. 2’10.
1 beczułka Hegelaj. stoł. lepsz. po złr. 2 ,30 i 2-50
1 beczułka Hegelaj. stoł. aromat, po złr. 2 70 i 3 '—.
1 beczułka Samorodnego wytrawnego po złr. 4 30
1 beczułka Ermeleki Bak&tor, stołowego po złr. 2’—

Ceny rozumieją się franco z beczułką okutą żela- 
[ znemi obręczami, z opłaconem portem pocztowem, tak, że 
I łaskawy odbiorca żadnych innych kosztów nie poniesie 
, Kunując wina osobiście tylko u producentów z Tokajskiej 
Lkolicy, zaręczam za smaczne, naturalne i lepsze win* 
jak z Werszec, które w 5 kilowych beczkach przychodzą

Poroszę
i0 łaskawe zlecenia.

1022 9—0

L e c z ą c y m  się ś r o d k a m i
ellitro - homeopatj cznemi

metody i wynalazku

hrabiego Cezarego Mattei
oznajmia jię niniejszem, że dotąd na całą Galicję i Wiel
kie ks. Krakowskie jedynie upoważnionym przez hrabiego 
Cezarego Matfcei depozytarjuszem rzeczonych środków jest

dom handlowy J. Wentzla m Krakowie,
co pismo publiczne „Revue Bimensnelle de la Science Me- 
dicale du Comte Cesar Mattei" w Bolonii wychodzące, 

w każuym numer se stwierdza. 1068 9—o
Środek przeciw cholerze Antiscroftilex Japos. 

mm/mmmmmmmmmmammmmmmmmmmmmmmam m im *
M A -

MAGAZYN MARKIEWICZA
p r z y  p l a c u  M a r j a c k i m  1. I O  

w ysprzedaje zupełnie

wszystkie wyroby Galicyjskie
niżej cen zaknpna

i  mianowicie: P ł ó t n a , b ieliznę s to ło w ą . r ęczni k i . chustki do nosa 
z K orczyny  I Dcmbowca.  Tkaniny wełniane z K osowa i K oronki 

nici -ne z Dobowej  i Kańczugi .  12 6 10

w  w  w  y y
M E D A L  Z Ł O T Y

na wystawie powszechnej 18 8 Wielki medal słoty 
i medal postępu 1872—1873.

4 dyplomy honorowe.
M aszyny nieustanne do wyrabiania napot gazow ych wszelkiego rodzaju wody 
seltersłiej, limoni&dy, wody sodowej, win musujących , nasycania gazem pi ra eto

Syfony 
o małej 
tłoozdi

Syfony 
o wielkiej 

tłoczniS Y F O N Y
wielkiej i ra łei tłoczni kształtu owalnego i walcowego, wypróbowane pod ciśn.e- 

aiem 90 atmosfer. Proste, trwałe, łatwe do czyszozenia. Cyna w najlepszym 
gatunku. Szkło kryształowe. — PoBelk bezpłatna prospektów poszozegółowych.

Hermann Laohapelle. — J. Boulet & Oomp.
Następcy, Inżv ierowie, Mechanicy. P ary ż  ulica Bolnod Nr. 31—33 (Bonlev. 

Ornano 4 61. Dswniej ulica Faueoarg PoiBBOnniere.

O. k. tiprz. n a d w o rn a  fa b r y k a  p o w o zó w

S C H U S T A L A  i SfiŚ
w  3STesselsd.orf, 

zaopatrzył- swój skład we L w o w i e ,  przy ulicy  K aro la  Ludw ika 1. 5,
w na.n >wsze powozy, jakoto: b yczki, faetony, karety, „Ouupee«“. landauery, 
faetony do powożenia, węgierskie wózki, tarantasy i t. p ., pc ile możności 

n l z k l c h  c e n a c h .
Zarząd magazynu przyjmuje także wszelkie zamówienia na uprzęż, 

siodła i wszystkie przyrzi ly do jazdy powozem lnb konno i wykonywa takowe 
sumiennie i w najkrótszym czasie. 1016 13—0

‘tAAT A  A  s ii bc B^orBtka i zgrubiała pod
^  * *  wpływam MAGNOLISY stare si« m ięk k i 

i dć like tna . M AGNOLINA nsuws czerwooość n;aa, policzków i rąk . — Cena 
lego  znakom itego środka \ złr. 50 c i

OraEXTALLVA czyli 1’ljIjU w PŁYNl^
n%TBja t^ a rzy piękną i o d śn ieża  i  LonBprtLuje, Ct n»t złr.

O l e j e k  ‘ i t ó i w w y .  *■ > z

Pomada chinowa.
W n r l a  ę im - ń a lr a  do zmywania kłosów, zapobiega tworzeuiu się 
i v w  r c —o h o j  łnpieżu, ożywia, ntrwala barwę i połysk. —

Flakon 80 ct. ł

E B U ,  f i  A  Ł Powszechnie wi«ulomo jest, ozdobą,
■ ■AAs ' w* ba nawet dnmą mężozyzny jest piękna 

i star-ntue utrzymana broda. Aby ją zawsze piękną utrzymał, niezbędnie 
potrzebr.ą jest do tego BRILANTINA, gdyż ;~st jedynym środkiem, który 
nadaje brodź miękkeśó i naturalny połysk; nio pozostawiając przytrm tłu- 
stośii i nie plamico sm rękawiczek, ani biflizny, ani ankiea. — Cena 60 ct.

Oleje* chmo-taninowy.
Wypadkach, gdzie wskutek choroby -łozy wypadły, okazał nader zbawienne 
działanie. Już po ni ciu jednej aszki można spoatr^edz poroBt. Najlepsza 
p r e z e r w a t y w a  przeciw wypadaniu włosów i tworzeniu się łupieżi —

Cena 1 złr. 20 ot.

ESENCJA MIĘTOWA DO PŁUKANIA UST,
oprócz przyjemnego o r z e ź w i a j ą c e g o  isuiakn i zapachu, bardzo korzyBtnie 

w p ł y w a  na d z i ą a i a i z v hy.  Flakon 6J ct._________

Proszek roślinno-alkaiiczny LtZ:
które sprowadzają ból i prnchnren.e zębów — Pudełku 40 i 60 ct.

i. I H K A T O W 1 C 8
we LWOWIE sklepy własne ul Kopernika I 3, 

ulioa Hal ioka,  róg: Wałowej ,  Hotel  Europejski .  
Filia w KRAKOWIE, Sukiennioe 1. 2.

1 ¥  w ■ w  y w w

► 4

T  W ** W W W ¥ I f TTf f  w

K a r i i t a l i s l o m
polecamy jak najlepiej 1227 6 - 0

5 ° |0 O b l i g a Ł  e  k o m u n a l n e
opaite na 2obov,jązaniach gmin i powiatów, aabeapieczone przez 
Bank krajowy królestwa Galicji i Lodomerji, które w myśl 

ach wały z 21 października 1884 uzyskały

g w a r a n c ję  k ra jo w ą ,
i osobną posiadają rezerwę, utworzoną z */10 czystego zysku 
Banku krajowego. Obligacje te w biczem nieustępujące co do 
bezpieczeństwa -5 0/0 litom zastawnym Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego są przy dzisiejszym kursie o 3 ó/0 t a ń s z e  od tychże.

Goldstern i Łowenhem

Przy placu Halickim 1. 10, w t. z. Pałacu
otwarte co dzień od godziny 9tej rano do lOtej wieczór

HOZEDH f r a z  z
KAROLA GABRIELA
Nowość!

Fo raz pierwszy

Elektro-

Ł Ó Ż  S 9

Nowość!
w oaszem mieście!

mechaniczne

Obudziło ono w miastach: Bbrlin, Wiedeń, Wrocław itp. jak największe 
wrażenie, jako bardzo oryginalne i efektowne. 1080 10 - 0  

Wstęp do obydwu oddziałów t^ r llc o  2 0  c e n t ó w .
Wojskowi nie posii dający szarży i dzieci p łacą  ty lko  10 centów .

Co czwartku jest oddział anatomiczny otwarty ty lko  dla dam.

4

W B1 W W V f f T

w « » a  u o n z i i t
ze zdroju „Bonifacego14 w Morszynie,

najobfitsza w części składowe ttsłe.
D ziała silnie, szybko bez bola  I bez upośledzenia traw ienia . 

Wyszt zcgólniona nu 6 wystawach,
między inoemi 1 2639 4 .-0

W ZSTicei 1883 x.
Do nabycia we ygzTBtkich a Wadach wód min-raloych i aptekach, w g-czegól 

nośęj we Lwowie u J PiepeB* i Pietra Mikolauchn.
Wysyła en gros Zarząd zdrojowisk w Morszynie.

C L A Y T O N  tSH U T T L E W O R T H
we Lwowie, przy ulicy Gródeckiej 1. 22,

polecają na zbliżający się sezon wiosenny:
d w u  i  t r z y  s k i b o w e  p ł u g i  p a t e n t o w a n e ,

jedno skibowe {-ługi z żelaznym grządzielem, 
oryginalne R. S acka u n iw ersa lne  p ługi sta low e sam ochody, 

z podwójnym grządzielem po cenach f  brjcznych, 
ptugi obrncalne i podskibow ce, 

kn llyw ato ry  i ex ty rpato ry , 
paten tow ane b rony  ro zszerzaln e  i d iagonalne, 
b rony  łańcuchow e do m ehn i byb larn ie  do l ą k ,  

p lagi do pok ładów  i p rzeo ryw an la  s i ewów 1 w alce, 
siew niki rzędow e własnego wyrol.n: 

n o w y  mo de l ,  u n i w e r s a l n y  P h o n i z  D r i l l ,
R. Sacka siewniki rzędowe i t. p. 

i zapraszają uprzejmie do zwidzenia ioh a cładn Sióry z powodu ponownego 
dobudowania nowych magazynów z łącznie powiększony został, 

Reperacje utkuteczniają ze znaną dokładnością, a oblioz-ją jak najtaniej.
S k ła d  kom isowy m ają pp. L .  & S . C ze ko ńskl w  C zo /łk o w ie .

ILlustrowa.i'1 cenniki, katalogi sezon>we i katalogi główne na żu^ame grat'j
i franco. 1316 8 — 12

W  W W W W  W " W "W W  w  w  w w  w  w  w

"Wydawca i redaktor odpowiedzialny: Jóaef  Lask own iokL L Związkowa Drukarnia we Lwowk


